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prymas Hlond, 


210 „ przeziębienia, 


ie miała na celu ba-! 
zagadnień | 


KŁÓT: 1 będz 


całokształtu 


danie 


Projekt nowej ustawy, prze 
widujący zdobycie - funduszów | 
(potrzebny ch na rozbudowę dro | 
zą podwyżki komornego 
lwywołał w- całym kraju a 
|szczególnie w [7 dzi zrozumia- | 
ity oddźwięk. 

Projektodawcy, 
rych wysuwa się 
miejsce duchowy ojciec projek- 
tu min. Moraczewski. -z jednej | 
strony, a olbrzymie rzesze га- | 
interesowanych z drugiej, Wwy- 
sunęły szereg argumentów za | 
| przeciw; dopiero teraz jednak 
po upływie dni kilku można z | 
całą pewnością powiedzieć, 26 | 


wśród któ- | 


na pierw 52е | 
j 


yć kurację w!projekt ten napotkał па 


lżbietanek w 


wm Rzymian dla Papieża. 


iednolity niemal sprzeciw 


całego społeczeństwa. 
Spęcjalnie Łódź 
ludnością przeważnie 


że swoją 
robotni- 


"10у Rzymu wykonali w kaplicy Sykstańskiej 
aniały fotel dla Ojca Świętego. 


leczą f dużym odsetkiem 


łą walke 


RZYMAJĄ NALEŻNE ODSZKODOWANIE 


s za wywłaszczoną ziemię. 
<śnienie węzłów między Polską a Rumunią. 


gospodarczych obu zaprz! 


nionych krajów. 


|Chory ma bart 
|: 


Iku marszałka kons! 


ѓа 
рой 
za 


wiersz milimetrowy 6 =» łamowy: 
tekstem I w tekście 40 groszy: 
tekstem 30 groszy; - nekrologi 


komunikaty 30 grz zwyczajne 25 gr 


Za 


szukiwania 
mniejsze ogloszenie 1.50 zl. 
robotnych 1 
(bez wyjątku) 50 proc. 


drobne 15 groszy; pò 
pracy 10 groszy; naj 
dia bez 
złoty. — Zamiejscowe 
zagraniczne 
о 100 procent drożej. 


wyraz; 


Ogłoszenia 2-kolorowe | па umówio- 


nem miejscu 50 proca 


100 


Łódź, środa 27 lutego 1929 r. 


3-kolorowe 
proc. droższe. Za termin drukv 
administracja nie odpowiada. 


Marszałek Foch na łożu Śmierci. 


Wczordi przyjął św. Sakramenty. 


Paryż, 21; 2, 
W stanie zdrowia mars: 


cha nastąpiło 


nagłe pogorszenie, 


salka Fo 


dzo silną gorączkę 
Pięciu le- 


łabszy 


ą puls coraz s 


Zda- 


yljun 


na cele rozbudowy — 


inteli- 
gencji pracującej zaręagow ała 
szybko | | wyraźnie na oczeku- 
ljącą ją w razie „wprów adzenia 
projektu w zwyżkę 
mornego. 

Kto obserwował długotrwa 
stronnictw robotni- 


życie kg- 


czych przeciwko 
komornej 
liennej, mógł być 
Inym. że zamiar dalszej zwyżki 
komornego. 

bez względi na jej cel 


masowego, 
Iwania w pomiesz 


niezbyt fortunnie. 
по 
podniesieniu |}АК i К: 
ro do stawki przedwo szerokie 
przygotowa- |! 


' płacić zwiększone komorne: 


wspólnego przeby- 
czeniach, bę 


kami chorób 


dących . siedlis 
zbrodnię 
Jednak sposób zdobycia po- 
trzebrmych sum został wybrany | 
Zraził 
socjalizacji, 
apitalizmu i i dlate; co dał 
pole do popi su czyha- 
ącej na każdą. gratkę 
demagogii, 
Kto bowiem w Łodzi np. ma 
ro 


zwolenników 


„Puszczyki .., 


Marjana Grużewskiego (patrz str. 3-а), 


wywoła jak najenergiczniejszy 
odruch. 

Tak też się stało. 

Trzeba przyznać i podkre- 
Ślić że inicjatorem projektu przy 
świecał cel wielki i wzniosły. 
Wybudowanie 

miljona izb 
dla bezdomnych i tych licznych 
rodzin. które zmuszone są do 


Demonstracje w Wiedniu. 


ШШ mogą ię 
ШЇ ЇЇ ЇЇ 


tylko do godziny 
10-ej rano. 


Warszawa, 27, 2. (Od wł. k.) 
Komisarjat rządu w Warszawie 
wyda w najbliższym czasie roz- 
porządzenie w sprawie 


konduktów pogrzebowych 


na ulicach miasta. W myśl tego 
rozporządzenia przeciąganie kon 
duktów pogrzebowych przez 
miasto będzie dozwolone tylko 
do godziny 10-еј гапо. 


— X —— 


Wieki poar 
[ШШ Pogotowia 


patrz str. 2-ga. 


i |dotychczas 


zarów | 


|w projektowanęj formie. 


| watpliwie wzniosły cel i niektó 
Ire dodatnie strony 


(Оа wł. к.) —|niem lekarzy katastrofa jest nie- | wczoraj 
menty 


unikniona. 
— Trzeba 
(пут 


być przygotowa- 


na wszystko, 


- oświadczył zalnterpelowany 


ујаї- | кагу odbyło wczoraj przy łóż- ;przez dziennikarzy jeden z dok- 


torów. Marszałek Foch przyjął 


Projekt ена. k кон 


NAPOTKAŁ W ŁODZI NA JEDNOLITY OPÓR. | 


Lokatorzy i właściciele domów przeciwko nowej ustawie. 


|botnik, który zaledwie na chleb 
zarabia, czy też urzednik, który 
nie otrzvmał peł: | 
перо 

należnego mu ekwiwalentu 
na komorne dotychczasowe? 

Z tej stronv nie należało się 
| więc. spodziewać poparcia dla 
|ргоје ktu. 

Ale niespodzianka przyszła | 
|2 innej strony. Łódzkie Stowa- | 
rzyszenia właścicieli nierucho- | 
mości również wystąpiły prze” 

А, uzasadniając | 
lswe stanowisko tem. iż nowa 
[ustawa jest rówroznaczną Z 
lwvyeliminowanierm inicjatywy 
|prywatnej=atwko. ta -wedlug 
[ich zdanią może 
zwalczyć głód mieszkaniowy: 

Łódź zajęła zatem front prze 
ciw zamierzonemu obciążeniu | 


| 


| 


Ciw 


Béz względu więc na піе- | 


— „projekt 
będzie musiał ulec znacznej mo 
|dyfikacji, a nawet zasadnicze- 


| niu 


mu przekształceniu. jeśli ma ро 
zyskać uznanie opinii publicz- | 
nej miasta pracy, (t) 


Kraków. 27. 2, (Od wł. kor.) | 
— OQbserw aturim krakowskie 
|zanotow ało wczoraj po raz pier 
wszy od 37 dni 


Warszawa, 27. 
Na konferencji 
irząd postanowił 


2. (Od wł. К.) | 


przeznac zyć 


ministerj: alnej | 


ostatnie Św. Sakra- 


Marszałek Foch. 
KABPTZEJETI TK чаг шша a W RZ 


Nowy Starosta 
w Krzemieńcu. 


2. (Od wł. К.) 
komisarz 
піа йо 


Warszawa, 27. 
3olesław Bukowski, 
ziemski w Mołodecznie, 

wany został 


starostą w Krzemieńcu. 
РИЧ, == 


Najpierw zjazd — 
potem wielkie 


polowanie. 


Warszawa; 27, 2. (Od wl. k.] 
W tych dniach. odbędzie się w 


| Puszczy Białowieskiej 


wielkie polowanie, 
w którem weżmie udział mini- 
ster Składkowski, wiceminister 
Konarzewski į liczni myśliwi zè 
sfer obywatelskich. Polowanie 
ma się rozpocząć po zakończeś 


zjazdu wojewodów 
wschodnich, który odbywa się 
[obecnie w Wilnie, 


Pół stopnia ciepła w Krakowie. 


Po raz pierwszy od 37 dni. 


pół stopnia ciepła. 
| Odwilż trwała: krótko i już w 
ciągu popołudnia *rteć- spadłą 
tdo 4 st. 
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Miljon złotych 


na cele wałki z powodzią. 


па cele w alki z powodzią 
milion złotych. 


Z amerykańskiego „raju '. 


Masowe morderstwo, dokonane w Chicago przez bandy= 
tów nę człogkach konkurencyjnej organizacji bapdyckiej, 


Str. 2 
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Wielki pożar garażu 


Miejskiego Pogotowia Ratunkowego. 
Jedna karetka splonęla. 
Przyczyna wybuchu ognia — eksplozja benzyny. 


Łódź, 27. 2. W dniu dzisiej- 


szym około godziny 8 rano cen 
traia straży ogniowej zaalarmo 
wana została wiadomością 


o groźnym pożarze 
w Miejsziem Pogotowiu Ratun 
kowem przy ul. Gdańskiej 87. 


Niezwłocznie na miejsce po 
żaru wyjechał drugi oddzia! 
straży, który pod kierowni- 


ctwęm doświadczonego 
nóowęgo Kosą przy 
cji. 


pluto- 


Garaż samochodowy stał już | 


w płomieniach. Iskry przeno$i- 
ly się na sąsie zabudow 
nia. graniczące bezpośrednio z 
pionącym budynkiem. Straż 
Юма jednak czuwała i po 
uplywie godziny 
SCOoWIIa. 

Spłonął doszczętnie partero 
wy garaż samochodowy 

taretka pogotowia. 

Przyczyną pożaru jak usta- 
lono był wybuch benzyny. 

Mianowicie szofer Antoni 
Troszkiewicz, 
ulicy Obywatelskiej 74. po no- 
cnej służbie, nalewa! wiadrem 
benzynę do zbiornika karetki 
samochodowej, W pobliżu stał 
rozpalony piecyk żelazny. 

Parująca wskutek bliskości 
ognia benzyna zapaliła się, po 
wodując eksplozje tak silną, że 
wrotą garażu Zd- 
wias wypadły na podwórze, 

Iroszkiewicz endem uniknał 
śmierci płomieniach. Siła 
buchu wyrzuciła 
Па podwórze, 
pajac 

ogólnemu potłuczeniu. 

Miimo ten czło- 
wiek, mie zważając na zatra- 
żające mu  niebezbieczeństwo. 
zaweęzwał sanitariuszy pogoto- 
wia і wraz z nimi zaczał wycią 
лаб znajdujące się w płonącym 
garażu samochody. Trzy z nich 
wyprowadzono. 

Kiedv pracownicy usiłowali 
wyciacenąć czwarta karetkę 
рек! przy niej zbiornik pełen 
benzyny. 

Straty spowodowane przez 
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dnie a 
1 


GEMÓW 


oraz 


wyrwane z 


Ре! w 


ro z tarażu 
gdzie upadł, ule- 


to dzielny 


stąpił do ak- | 


pożar umiej- 


zamieszk. przy | 


wy | $ 
wy 


|pożar wraz ze spalonym do- 
szczętnie samochodem — karet 
ką, siegaja wvsokości przeszło 
20 tysięcy złotych. 


Szofer Troszkiewicz oprócz 


| notłuczeń spowodowanych tt 
padkiem, odniósł poparzenię 
rak i twarzv. 
Pomocy lekarskici udzielo- 


по mu na miejscu. 


KREW NA KLEPISI 


| Straszny wypadek podczas młócki. 


| Ofiara własnej nieostrożności тага. 
27. 2. (Od wł. К.) — | 


Łęczyca, 
Wczoraj w godzinach popołud- 
|niowych w obszernej stodole 
|Gustawa Dobersztajna we wsi 
|Kobyłe (gmina Sobótka, pow 
łęczycki) 

wrzało jak w ulu. 
Dobersztajn najzamożniejszy gos 


Plan gospodarki finansowej sejmiku łódzkiego. 


Р, starosta Rżewski wygło- 


511 na posiedzeniu budżetowem 
(sejmiku expose finansowe, z 
którego przytaczamy ważniej- 
szę ustępy, charakteryzujące 
plany i zamierzenia powiatu, 
stanowiącego 


organiczne dopełnienie 

Łodzi. 
| Przystępujemy do obrad nad 
|budżetem sejmikowym па rok 
1929/30. Preliminujemy w wy- 
|ldatkach zwyczajnych 1.060.926 
zł, 98 gr. w wydatkach nadzwy 
czajnych — 529.805,67 zł. Jeże- 
н weźmiemy pod uwage potrze 
|by powiatu. to jest to kwota 
jskromna, która zaledwie 
| w dziesiątej części 
zaspakaja potrzeby kulturalie 
rolnicze i drogowe powiatu 
Jednak ustawa tymczasowa o 
finansach komunalnych nie po- 
zwala пап na rozszerzenie 
wpływów podatkowych wedle 
życzeń naszych. a z drugiej zaś 
trony wpływy podatkowe. są 
ściśle nstalone od całego szere- 
git lat i od nich to najbardziej 
jest uzależniona cała struktura 
li wysokość budżetu, 
| Na naszym preliminarzu bu- 
dżetowym wzrastające wydat- 
ki drogowe wcisnęły swoje cha 
raktervstyczne piętno. 

50 procent budżetu 
przezrńaczamy na konserwacię 

utrzymanie dróg 

| Rada Ziazdów Samorządu 
|Ziemsk. zajmowała Sie na po- 
siedzeniu swojem w dniu 24 lu- 
tego r. b. tym problemem, I do: 
(szla do wniosku, że wprowadze 
Imie 


Krwawe ѕ2гату na 


Przytomność rodziców uratowała go od śmierci | 


Łódź, 27 lutego. W ciągu 
dnia wczorajszego w kronice 
miejskiego 
wego zanotowano dwa 

zamachy samobójcze, 

W mieszkaniu rodziców przy 
ulicy Bazarnej 7 otruł się kwa- 
sem azotowym 24-letni Szaja 
Lobersztejn. Jęki desperata u- 
słyszeli sąsiedzi, którzy też za- 
wezwali pogotowie ratunkowe, 
którego lekarz po przepłókaniu 
żołądka przewiózł Lobersztejna 
w stanie ciężkim do szpitala 
miejskiego przy Шісу Drewnow- 
skiej, Przyczyną tragicznego 
kroku nieporozumienia rodzin- 
ne, 


Wczoraj wieczorem w milesz- 
kaniu rodziców przy ulicy A- 
leksandrowskiej 35 usiłował po- 
zbawić się życia przez przecię- 
cie brzytwą arteryj u obu rąk 
21-letni 


pogotowia ratunko» | 


rekach młodzieńca 


| Juljan Stasiak, 
| robotnik, 
Czyn syna zauważyli rodzice i 
|zawezwali pogotowie, którego 
|ekarz po zatłamówaniu krwi po- 
|zostawił młodego desperata па 
miejscu. 

Przyczyną zamachu samobój- 
cześo złe warunki materjalne, 


Łódź. 27. 2. Mimo czę: 
stych nawolywafi pod adresem 
właścicieli domów i dozorców, 
lwy wielu domach пайа! są ślizga 
|wki niebezpieczne dla lokato- 
|rów. 

W klatce schodowei przy t- 
licy Franciszkańskieł 7 pośliz- 
leneła się 27letnia Zofia Olszew 


Z dziejów niemieckiej propsdandy. 


„Aha ztapałam was”. 


Niemcy ogłosili za pośrednictwem wydawanejo za піе- 

mieckie pieniądze holenderskiego „Utrechtsche Dagblat" 

wiadomość o rzekomym traktacie tajnym francus<o-bel- 

gij-kim, wymierzonym przeciw Niemcom. Chodziło im 

o odwrócenie uwagi od memorjału gen. Groenera opu- 
blikowanego w Anglii 


podatku samochodowego 

llcst koniecznościa w т 
względzie. Oprócz tezo przy- 
jęto wnioski, zmierzające do po 
|ciągnięcia do świadczeń wiel: 
kich miast na rzecz utrzymania 
dróg powlatowvch oraz skoma 
|sowania gospodarki drogowej 
przez Rady Woiewódzkie. 

Jeżeli w tej dziedzinie nie 
inastąpi zasadnicza reorganiza- 
cja, to za lat pięć 75 procent 
lódzkiewo budżetu sejmikowe: 
йо będą stanowiły wydatki dro 
коме. 

W prelliminarzu budżetowym 
zostały znacznie zwiększone 
wydatki na pomiary wskutek 
powiększenia personelu w zwią 
zku z planową rozbudową osie 
idli, na oświate pozaszkolną — 
z powodu zorzanizowania trzy 
dziestu ognisk kursów dla doro 
słych i 16-tu bibliotek rucho- 
mych. Podwoiły sie również za 
| pomogl na subsydia dla organi- 
lzacyj rolniczych. 

Wydział Powiatowy stoi na 
(stanowisku jak naiściślejszego 
Ilwspółdziałania z organizacjami 
|spółdzielczemi i rolniczćmi, wi- 
dząc w tej kooperacii podniesie 
пе dobrobytu kulturv wśród 
| włościan. 

Zwiększone wydatki sanitar 
ne, po odciążeńiu wydatków na 
utrzymanie 

szpitala w Aleksandrowie, 
pomoc lekarską dla niezamoż- 
nej ludności gmin wiejskich nad 
zór lekarski nad dziatwą szkół 
powszechnych. mala na celn re 
alizowanie praktyczne zdrzą” 
dzeń nad ochrona zdrowia lud 
ności powiatu. 
| W dziedzinie budowy szkół 
|skromna kwota w budżecie jest 
| wyrazem tego faktu I potrzeby 
że bez przywrócenia 50-pocen 
towych wydatków państwo- 
wych nie posunie sie naprzód 
sprawy budowy szkół po- 
wszechnych. 

Zwiększone wydatki drogo 
we | brak szerszych uprawnień 
uniemożliwiają nam rozbudowę 
szkół powszechnych. Wybudo- 
wane szkoły powszechnę zo- 
Istały oddane na własność 


Z Z | 


ślizgawka czy schody? 


| Właściciel domu przy ulicy Franciszkańskiej 7 
lekceważy życie lokatorów. 


ska. Nieszcześliwa kobieta u- 
derzywszy glowa о kamienne 
stopnie, uległa wstrząsowi móz 
KU, 

Lekarz pogotowia pozosta- 
wił Olszewską na prośbę męża 
w domu. 

Stan oflary nieszcześliwego 
wypadku groźny. 


66 


Gielda. 


Pierwsza nrzeo 
Londyn 43.27. 
Nowy Jork 8.89. 
Рагу? 34,54, 
Szwajcarja 171.52. 


Druga przedg. warszawska 
| Dolar w obrotach prywat 
nych 8.89. 

Pierwsza przeda, odońska 


Warszawa 57.83. 

Złoty 57.86. 

Dolar 5.14. 

Przękaz na Warszawę 8.395 


DOT AR W ŁONZI. 


| Banki dewizowe w dniu й2!- 
lsiejszym kupowały akoto go- 
|dziny l2-ej efekty po kursk 
| 8.84, ` 

Prywatnie dolar w żadaniu 8.89 
|W płaceniu 8.88. 

Tendencia spokojna. Podaż do 


<stąteczna 
ETER UTT "ZRE TEST" AF TWEAK ШЫ (МН "ЕЕ ОД Н 


Dr. med. Rakowski 
Tel. 27-81. 

| Speelalfsta chorób uszu, nosa, gardła 

| t płuc. 

| 


Przyjmuje 12—21 5—7, 
Konstantynowska Nr, 9, 


Starosta p. Rżewski o budżecie powiatu. 


przez Wydział Powiatowy gini 
| nom. 
Zwiększono 
datki 

na wychowanie fizyczne, 
na zorganizowanie bi pro- | 
pagandowegzo dookoła powiatu] 
i na „Strzelca | 

Wstawiliśmy do budżetu po 
raz pierwszy pozycję 3000 zł. 
na „Strzelca. 

Dział weterynaryjny zajmu- 
Це w Sejmiku Łódzkim oraz w 
działalności społecznej wybitną | 
rolę, Cztery 

bezpłatne przychodnie 
dla zwierząt. bezplatne przytnu | 
sowe szczepienia trzody chlew 
inej, nadzór nad ubojem. wypła 
ta odszkodowań, zwalczanie 
chorób inwazyjnych oraz popie 
Iranie hodowli zwierzęcej pod 


również wy- 


1 
CKU 


|pisku młockarnię i zmobilizował 
całą swą służbę, Wysuszone 
sypkie ziarno pod uderzeniami 
cepów mechanicznych piętrzylo 
się w złociste stosy. W pewnej 
chwili 
przeraźliwy krzyk 

zagluszył łoskot maszyny. 

Zenim zorjentowano się w Sy- 
|tuacji nad maszyną ukazała się 
|dziewczyna, którą pas transmi- 
syjny z ogromną siłą rzucił zpo- 
|protem 


| па klepisko. | 
Namiętny 


Dzielnica chojeńska została w 
dniu wczorajszym poruszona wia 
domością o brutalnym gwałcie 
dokonanym przez dzierżawcę 
apteki na urodziwej służącej, 

Zajście przedstawia .się nastę- 
pująco: 

Zamieszkały przy ul. Rzgow- 
skiei 89,91 -znany na Chojnach 
kupiec spożywczy Józef Praw 
przyjął niedawno w charakterze 
służącej 19-letnią i wyjątkowo 
ładną mieszkankę wsi Paszcza- 
nów, Bronisławę Sowińską. 

Sowińska cierpiała wczoraj 
na silny 


kontrolą samorządu — wszyst- 
kie te zarządzenia mają па celu 
podniesienie dobrobytu ludno- 
ści, a przez systematyczne ba- 
danie mięsa 
ochronę nad zdrowiem ludności 
Pozycja na budowę 
Domu Sejmikowego 

jest zrealizowaniem uchwały 
Sejmiku z okazji dziesięciolecia 
Niepodległości, a jednocześnie 
stworzenia własnej f odpowied 
niej siedziby dla samorządu. 

Ferma rolnicza | 
|ро okresie ciężkich trudności 
organizacyłnych, produkcyj: | 
nych i finansowych wybrneła 
zwycięsko z trudności t обе | 


ból zębów, 
się więc o godz, 6-ej po 
do apteki przy ul. Rzgow- 


udała 
poł. 
skiej. 

Przystojna służąca wpadła w 
oko aptekarzowi, który też za- 
|łatwił najpierw innych interesan 
tów, gdy zaś Sowińska została 
зата w aptece, dał jej do pową- 
|chania jakichś silnych kropli, po 
czem zaś zgasił światło i dø- 
puścił się wobec Sowińskiej czy 
| nów lubieżnych. 


Humor zagraniczny, 


Pantorłarz. 


enie realizuję już całkowicie za 
sadę satnowystarczalności fi- 
nansowej 

Szkoła Rolniczą. która byta 
zawsze nasza- chlubą ТСП. 2 
powoda wadliwej budowysgraz 
braku należytej opieki nad bu- | 
dynkami. sprawiała. że wydat- 
КЇ na utrzymanie budynków 
wzrastały w sposób niepoko- | 
jący. 

Dzisiaj stosunki w szkole rol 
niczej pod nowem kierownic: 
twem uległy zasadniczej zmia- 
nie. Zarządzenia sanitarne no: 
wego kierownictwa, entuzjazm 
umiłowanie ideowe sprawy wy 
chowania młodzieży rolniczej 
rozbudowa wychowania fizycz 
nego przygotowania wojskowe 


go. pożarnictwa. samopomocy 
uczniowskiej i tvch koniecz- 
nych zarządzeń wychowaw- 


czych. które pozwola na wy- 
chowanie dzielnych społeczni- 
ków. patriotów i obywateli. 
Czynione są nam zarzuty, że 
nastąpił spadek frekwencji ucz- 
niw w Czarnocinie, Nadmie- 
nić muszę, że wysoka frekwen- 
cja (dwa równoległe kursy), 
była sztuczna, 
Siedemdziesiąt pięć procent ucz 
niów było z innych powiatów, 
którzy płacili үн 10 zło- | 
tych miesięcznie, W podobny 
sposób łódzki samorząd powia- 
towy udzielił znacznych ѕиђѕу- 
djów innym powiatom na naukę. 


warszawska | Dziś uczniowie z obcych powia- 


tów płacą rzeczywiste koszta 
utrzymania, stąd przyczyna 
spadku frekwencji. Wydział Po 
wiatowy dążyć będzie, ażeby 
stopniowo tylko mieszkańcy po 
wiatu korzystali ze szkoły, a in- 
ne powiaty niech wznoszą nowe 
szkoły rolnicze dla swoich miesz 
kańców. 

Życzyć należy tylko. ażeby 


Zima uparcie się trzym: 


Tyłko na potudniu zaczyna zwyciężać уло5ЇЇ 


Z Berlina donoszą; | 

Masy zimnego powietrza z эң 
nocy doszły na południe do Me- 
nu. Na wschodzie I północy wy 
nosiła temperatura rano 10—13 
stopni poniżej zera, nad Menem 
1 — 2 stopni zimna. | 

Dalej na południe termometr 
odniósł się 

powyżej zera 

i pokazywał w Monachjum plus 
3 słopnie, w Czarnym lesie na- 
wet 8 — 10 stopni ciepła, a od 
poniedziałku pada lekki deszcz, 


| 


Cbcesz, by nas odfotogra- 


fowano, maleńka. Zaraz, stań 
tylko nieco za mną, moja żona 
lubi tylko takie zdjęcia. 


Ministerstwo Rolnictwa  zlikwi- 
dowało tymczasowość w zarzą» 
dzie szkoły і zamianowało dy- 
rektorem szkoły р, Wardęckie- 
бо obecnie p, 0, a przez to sa- 
mo umożliwiło czynne współ- 
działanie samorządu nad rozbu- 
dową szkoły rolniczej w Czar- 
nocinie. 

Wydatki, związane 

na akcję przeciwpożarową 


wskazują, że zapobieganie po- 
żarom jest koniecznością spo- 


łeczną, walką z ubożeniem lud- 
ności, dotkniętej klęską pożaru 
oraz akcją wydziącą błogosła- 
wione wprost skutki, 

Przechodząc do sprawy nadzo 
ru Wydziału Powiałowego nad 
samorządem miejskim i wiejskim 
odkreślić muszę, że stosunek 

ydziału Powiatowego do ma- 
istratów oraz do, gmin wiej- 
skich jest jak najlepszy. Niema 
przewlekłych sporów, zatargów, 
walki czynnika nadzorczego z 
zainteresowanym — ale jest 
wzajemne zrozumienie i współ. 
działanie. 


Ze wszystkich wyżej położonych 
miejscowości donoszą o odwilży 
Śnieg topnieje do wysokości 700 
metrów. Potoki górskie poczęły 
już wzbierać, 

Również i w północnej Szwaj- 
carji ciepłota znacznie się pod- 
niosła, przynosząc odwilż. 

We Francji i w Anglji panuje 
jeszcze 

zimna pogoda, 
We wiorek rano termometr po- 
kazyw ł w Londynie 1 stopień 
mrozu, z kraju donoszą o 3 stop- 


| 


Onara własnej urody. He 
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nego aptekarza, PAŃ 
Imu i opowiedziała 
|dawcy o zajściu. i 
|  Oburzony р. 40 
|cił służącej powtó” 
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do apteki Sam Ж "a wod 
nią przed lokalem że | 
by w odpowiednik 1 зето 
wpaść do apteki 18 Mieć о, 
о na gorącymi medzi 

Tym razem jedi 00 168" 
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Bartel udał się do $ 
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guzik elektrycznego 
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H w jed na Ellis Island po 
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Чой, Piwnicy pod są- 
a czyła w New Jersey. 
w Się wilgoć, z 
| yty rozmaite 

2 ? 1 ciecz róż- 
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wach ni Otwarty parasol, 
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ао Wydaje na wzo- 
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bw о Pej na świecie, 
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ч, ze, jaj enia, niech 
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тез, Ме można mieć 
ph. огом w wię- 
бу krok sądowy 
ы Mie 


tylko na 


кашу, ności, 
«albo astme, 


życiu zbłądzil? 


czy zapalenie stawów. Tymcza- 
sem w wielu więzieniach skaza- 
niec nie ma najprostszych wy- 
gód i narażony jest na choroby 
oraz osłabienie całego organiz- 
mu, co zupełnie nie leży przecie 
w planach prawodawstwa. 


Dlaczego tedy tacy mają nie- 
tylko tracić wolność, ale | zdro- 
wie w wilgotnych celach, nie 
przewietrzanych kazamatach, 
albo w przeciągach, czy doku- 
czliwem zimnie? 


|czają dzisiaj 


PIE 


norn 


Papież w samolocie. 
Piękny gest angielskiej fabryki. 


Londyńskie pisma zamiesz- 
ciekawą wiado- 
muść. Oto przed kilku dniami 
Watykan 
zamówił aeroplan 

w wielkiej angielskiej fabryce 
samolotów. Fabryka ta oświad| 
czyła wówczas, że chętnie оба 
ruje Ojcu św. ów samolot. 
Samolot ma z końcem tego ty- 
godnia zostać odprowadzony 
do Rzymu przez angielskiego 
pilota. Statek powietrzny ma 
na sobie herb państwa waty- | 
kańskiego, jest wykonany 
wspaniale a wnętrze wybite 
jest 


niebieskiem aksamitem. 

Ów pilot angielski ma zo- 
stać zaangażowany przez pań- 
stwo watykańskie. 

Co prawda — jest rzeczą 
wątpliwą, czy sam Papież za- 
mierza we własnej osobie ро- 


sługiwać się samolotem. Pierw | 


szy lot Papieża Piusa ХІ. byłby 

faktem historycznym 
do którego z trudnością zna- 
leść można odpowiednik w hi- 
storji papieży. W czasach. w 
których papieże jeszcze jeździ- 
li posługiwali się oni powo- 
zem galowym, zaprzężonym w 
sześć koni. 


o — ——— 
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Gdzie jest ojczyzna pierwotnego człowieka. 


i 


Czwarta wyprawa 


| Profesor Alonzo Pond, pre- 
[zes amervkańskiei ekspedycji 
luczonych. która bada Afrykę, 
|przebvwa obecnie w Paryżu. 
W przyszłym tygodniu profe- 
[sor udaje się 
po raz czwartv 

do Afryki. mianowicie na ри- 
stynię Saharę, by jeszcze raz 
|uzgodnić rezultaty swych od- 
|Кгуб i doświadczeń  nauko- 
wych. poczynionych w tych o- 
kolicach. W токи ubiegłym 
Pond wraz z ekspedvcią An 
drewsa. zbadał pustynię Gobi 


Iw Azji. którą, jak wiadomo, — | 


MALARSTWO zZAŚWIATÓW 


MARJAN GRUŻEWSKI JAKO MEDJUM i MALARZ. 


Z tajemnic okkultyzmu. 


Otwarta obecnie w Miej-| 


skiej Galerji Sztuki zbiorowa 
wystawa obrazów Marjana 
Grużewskiego jest pod wielu 
względami wprost 
rewelacyiną. 
Należy przypomnieć, że urzą- 
dzane swego czasu wystawy | 
ѕеапѕу malarskie Marjana Gru 
żewskiego tak w Warszawie, 
jak i w Paryżu, poruszyły całą 
opinię publiczną, stały się 
przedmiotem dyskusji prasy i 
sfer naukowych. 
zelektryzowały 
świat artystyczno-malarski. A 
rewelacyjność twórczości tego 
fenomenalnego artysty nietyl- 
ko na tem polega, że maluje w 
uśpieniu, że obrazy jego są 
wizjami z zaświatów 
i że operuje on kolorami tęczy 
z niepraktykowaną dotąd bra- 
wurą, ale tkwi przedewszyst- 
kiem w tem że wnosi ona dla 
każdej gałęzi wiedzy i sztuki 
coś absolutnie nowego. Twór- 
czość tę można badać z rozma- 
itych punktów widzenia, zaś 
tych. którzy pragną doznać tyl 
ko wrażeń estetycznych. jakie 
daje sztuka. uderza z tych obra 
zów z niezrównaną siłą świat 
zjawisk niecodziennych. świat 
niesamowitych wizył 


Ni 
А. E CI LECZ INNI... 
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Кш КРУП rozszerzo- 


Dr 
а] ЖОШ! zre- 


dwóch mło- 


4 i Узе . 
Ar niowej niedzieli 


з Ме] po połud- 
Кын swą krótką 

in „Przed wesoło 
а weż” jesień bo- 
ześniej, niż jej 


wsi, a nie 
miasteczka, 
uj ścią pójść 
21, leśli mu 


-|Na progu 


dych. 
niewinnie skazanych 

ludzi, z których jednego zasą- 
dzono na pięć, a drugiego na 
siedem lat ciężkiego więzienia. 

18 października. 1919 r. na- 
padnieto w Hossen w pobliżu 
Kolonji na pewnego posłańca 
bankowego, któremu zrabowa- 
no 1.060 marek. 
‚_ Dwaj 20-to letni robotnicy, 
Jóbges i Hiippler popadli w fał- 
szywe podejrzenie. Jóbges od- 


|siedział całą karę, Hiippler od- 
|siedział 6 i pół lat. Obaj przez 


cały czas utrzymywali, że są 
niewinni i dążyli do rewizji 
procesu. Wreszcie niedawno 
wyszło na jaw, że rzeczywi- 
ście napadu dokonali dwaj in- 
ni robotnicy: Rósse 1 Weck. 
Ciekawa ta afera wywołała w 
całych Niemczech wielkie wra 


gich kuzynek lub przyjaciółek 
po drodze, bacząc jedynie, aby 
zdążyć do kościoła z ostatniem 
uderzeniem trzeciego dzwonu. 
Na nieszpory bowiem — jak 
{у ierdziła — można przyjść kie 
dy się człowiekowi żywnie po- 
doka. Nie tak, jak na mszę 
świętą! 

Пе? to razy ksiądz proboszcz 
z ambony upominał, ѓе grze- 
chem śmiertelnym obciąża su- 
nienie, kto nie jest obecny w 
kościele na Credol 

Bonichon nie miał skrupułów 
tega rodzaju. Do najmilszych 
godzin niedzielnych zaliczał te 
właśnie, które Bonichonne (tak 
nazywano jego żonę) spędzała 
poza domem, 

Owego popołudnia, sam nie 
wiedząc dlaczego, czuł się wy- 
jątkowo szczęśliwy. Sięgnąw- 
szy do szafy kredensowej wydo- 
był butelkę z wódką, której na- 
lał sobie na dno szklanki. I, w 
tejże chwili usłyszał pukanie do 
drzwi. Machinalnie, nie zasta- 
nawiając się, odparł: „Proszę” 
stanął jeden z tych 


-|włócześów, których nie te=dno 


i przeżyć duchowych z zaświa 
ta, wyrażonych jednak w for- 
mie dla nas zrozumiałej i este- 
tycznie pięknej. 

To bogactwo wrażeń este- 
tycznych, jakie dają nam obra- 
zy Grużewskiego. jest jeszcze 
tylko zewnętrznym czynni- 
kiem zainteresowania się jego 
twórczością, lecz rewelacyj- 
ność tej twórczości polega jesz 
cze na innych czynnikach. Aby 
to zrozumieć należy uświado- 
mić sobie, że Marjan Grużew- 
ski jest 

malarzem - medjum, 
czyli że maluje tylko w transie 
medjalnym, że malarstwa ni- 
gdzie się nie uczył i że w stanie 
normalnym 
nie potrafi 
nie tylko obrazu, ale nawet sto 
sunkowo łatwego rysunku na- 
leżycie wykonać. Zdolność 245 
jego do malowania w transie 
medjalnym rozbudził w nim 
znany badacz zjawisk meta- | 
psychicznych p. Prosper Szmur 
ło z Warszawy. który zna ro- 
dzinę Grużewskich od wielu 
lat i często bywał na urządza- 
nych w majątku tej rodziny, 
Wiżulany pod Wilnem 
seansach spirytystycznych. 
Marjan Grużewski już od naj- 
młodszych lat miewał różne 
niezwykłe przejawy tych sił 
medjalnych, jakiemi obdarzyła 
go natura. Gdy był jeszcze ma- 
łym chłopcem pojawiały mu 
się od czasu do czasu różne 
niesamowite wizje, 
które napawały go panicznym 
strachem. W szkole zaś ręka 
bardzo często odmawiała mu 
posłuszeństwa і zamiast roz- 
wiązania stawianych przez na- 
uczyciela zadań zaczęła kre- 
ślić jakieś niezrozumiałe znaki. 
linje i figury, tak że nauczycie- 
le wkońcu przestali się nim zaj 
mować. 

W latach późniejszych jego 
medjalność zaczęła się przeja- 
wiać najpierw w kierunku fi- 
zycznym — jak telekinezja i na 
wet 


materjalizacia rąk, 

które zdaleka od niego przeno- 
siły różne przedmioty z miej- 
sca na miejsce. powstawanie 
różnych szmerów w kątach po 
koju i raz także calej postaci, 
która mówiła i dawała odpo- 
wiedzi — a następnie także w 
kierunku psychicznym. 


Ponieważ w otoczeniu Ma- 
rjana Grużewskiego zajmowa- 
no się dużo naukami okulty- 
stycznemi, więc też i on sam, 
zagłębiając się w tę wiedzę, 
wynalazł specjalny sposób 

rytmicznego oddychania, 
za pomocą którego może za- 
paść w trans medjalny oraz in- 
пу sposób. za pomocą którego 
może przeciwstawić się transo 
wi. gdyż czuje jego naturalne 
zbliżanie się, a zasnąć sobie n'e 
Życzy. 

Tak więc do pewnego stop- 


nia udało mu się opanować te | 


mało jeszcze zbadane siły na- 
tury. 
Kiedy zaś zapadał 


nie wiersze i improwizował 
całe poematy 


na zadany mu temat, chociaż w | 
stanie normalnym daru poety-| 
albo też 


ckiego nie posiadał, 
wygłaszał całe traktaty z dzie- 
dzin. które na jawie były mu 
zupełnie obce. 

W roku 1919 poradził mu 
wiec raz p. Prosper Szmurło 
ażeby zamiast pisać wiersze | 
wygłaszać przemowy przygo- 
tował sobie papier i ołówek i 
wzbudził w.sobie chęć wyko- 
nania po zapadnięciu w trans 

jakiegoś rysunku. 
Próba udała się nadspodziewa- 
nie. 

Następne próby udały się 
jeszcze lepiej і niebawem już 
kredką kolorową. pastelem lub 
olejno zaczyna wykonywać na 
tematy, zadawane przez obe- 
cne przytem osoby duże 

wielobarwne obrazy, 
zawierające właśnie te prze- 
dziwne niesamowite wizje ma- 
larskie. 

Po zakończeniu obrazu, do- 


Ipóki się nie obudzi, daje w ra- | 


zie zapytania wyjaśnienie sym 
boliki kompozycji, zawsze jed- 
nak przemawia wtedy w imie- 
niu jakiegoś 
zmarłego artysty, 
przeważnie Wyspiańskiego, 
Govi, Matejki. rzadziei w imie- 
niu Leonardo da Vinci i Micha- 
ła Anioła. a ostatnio prawie sta 
le Bajoliniezo. O sobie zaś wy 
raża sę wtedy. jako o kimś 
zgoła obcym. 

Po obudzeniu sie z transu 
Grużewski nigdy nie pamięta, 
iż malował i co w transie mó- 
wił. Zapada zaś Grużewski w 


w trans | 
z własnej woli, pisał w tym sta | 


trans | maluje tylko przy świe 
tle słabo czerwonem i wogóle 
Itak przyćmionem. że chyba i 
farby wyczuwa tvlko intuicyj 
nie. a przytem maluie tak szyb 
|Ко. rzucając pozornie bezład- 
|пїе i chaotycznie iakieś linje 
kreski, plamy. które dopiero 
przy końcu łącza się w harmo- 
піјпа całość. że tego żaden ar- 
|tysta w stanie normalnym nie 
|zdołałby dokonać. 

| Jakiego zaś rodzaiu są jego 
wizie malarskie — usłvszymy 
iw następnym numerze. 


Feliks Lubierzyński. 


|| 
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Olbrzymie zainteresowanie 
wzbudził temi dniami anons w 
jednej londyńskiej gazecie. w 
którym Juljet Gardner najstar- 
sza córka zmarłego lorda 
Burghclere ogłe 
|kuje posady jak 

екг uka 
albo mundantka. | 
wzbudził zrózumiałe zaintere- 
sowanie albowiem lord Burgh- 
clere był jedną z najbardziej 
znanych osobistości angielskich 
iodgrywał w życiu politycz- 


poważną rolę. W latach 1892— 
1895 piastował on tekę ministra 
rolnictwa a następnie został on 
jako baron Burghclere podnie- 
siony do stanu szlacheckiego. 
W r. 1921 zmarł nie pozosta- 
wiając spadkobiercy swego ty- 
tułu, a inserat jest najlepszym 
|ldowodem, że jego potomkom 
niezbyt świetnie się powodzi. 

Juljet Gardner zapytana o 
przyczynę dlaczego dała to 
ogłoszenie odpowiedziała: 

Nie wstydziłabym się czy- 
ścić podłogę i myć naczynie, 
każda praca jest dla mnie do- 
brą skoro tylko jest uczciwą i 
zapewnia mnie spokojny byt. 


Popierajcie 
przemysł krajowy. 


nem Wielkiej Brytanji bardzo | 


uczonego do Afryki. 


[świat uczonych uważa za ko- 
lebkę rodzaju ludzkiego. Zda- 
niem Ponda kolebki tei szukać 
[należy nie w pustyni Gobi, lecz 
na Saharze.W tej kwestii Pond 
zupełnie się różni z prof.. Ап- 
|drewsem. 

Już podczas swej pierwszej 
ekspedycji na Sahare w r. 1925 
prof. Pond znalazł ślady ezzy 
stencji człowieka z okresu ka- 
miennego. Znalazł mianowicie 
siedliska człowieka przedhisto- 
rycznego aż w pięciu miejscach 
na pustyni. Były one podobne 
do siebie. Są to lezowiska ka- 
|mienne długości 150 mtr. i sze” 
|rokości około 100 mtr. Głębo* 
kość tych siedlisk wvnosi 5 
mtr, Na dnie tych lezowisk do 
dziś dnia zachowałwv sie resztki 
popiołu, kości zwierzat i prvmi 
itywne narzędzia z kamienia. W 
dwóch legowiskach profesor 
znalazł nawet kości przedhisto 
rycznego człowieka, pokrytę 
ochra. 

W jednem z legowisk zacho 
wał sie szkielet 

szczura wodnego, 
co dowodzi dostatecznie, że w 
czasach przedhistorycznych na 
tęm miejscu. gdzie dziś leży Sa 
hara., bv? niegdyś ocean lub ja 
kaś wielka rzeka. Pokłady geo 
logiczne dowodza w tem miej- 
ѕсу, że żvł tu człowiek przed 
150.000 laty. Teraz powstaje 
tvlko pytanie. dokad udał się 
człowiek przedhistoryczny — 
na północ do Włoch i Hiszpanii 
lezy też na południe do Afryki. 

Zawarto ugode z rzadem 
francuskim. moca której polo- 
wa wykopalisk. јаке prof. 
|Pond wydobedzie na Saharze, 
Ipójdzie do Amervki. a druga po 
towa do muzeum w Algierze. 


Przykład córki angielskiego lorda 
przydałby się także 


niejednej naszej pannie. 


Muszę przyjąć posadę albo- 
wiem obecnie posiadam bardzo 
małe dochody, Ludzie, którzy 
rocznie zarabiają tysiące fun- 


tów <ztarlinańw nia wiedze ст 


к 


wszystko jedno w jakich sto- 
sankach będę pracować. 


-~ ты 


Irena Rich odtwarza główną 
rolę w filmie „Cythera”. 
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spotkać na gościńcach Francji. 
Miał długą, siwą brodę, jasno- 
szare oczy i sękaty kij, który 
trzymał, jak biskup swój pasto- 
rał, w ręku. 

— Dzień dobry, panu 
odezwał się sympatycznym gło- 
sem — Nazywam się Baboulaz, 
rodem z Górnej. Sabaudji. Mam 
siedemdziesiąt jeden lat. Znam 
ten kraj i dom pański, 

— Naprawdę? — odparł Boni- 
chon uradowany — wejdź pan, 
proszę — miałem właśnie wypić 
kieliszeczek. Stukniemy się. 

Baboulaz, zrzuciwszy torbę z 
pleców, usiadł przy kominku, 
trzymając kij swój między kola- 
nami. 7 kieszeni swego połata 
nego palta wyjął starą bardzo i 
niekształtną fajkę. Bonichon po- 
dał mu tytoń, pytając: 

— Znasz pan zatem mój dom, 
mimo. żeś rodem z Sabaudji? 

— 7. Górnej Sabaudji — po- 


— 


prawił Baboulaz. — Opuściłem |Francji. Pracował póki mu sił | 


majestatycznej postawie mógł 
być kiedyś jednem z owych 
chłopiąt, co przebiegali przed 
laty miasteczka i wioski, czysz- 
cząc w nich kominy, 


— Pewnego roku — ciągnął 
Baboulaz dalej — zachorowa- 
łem i przez całe życie nie mo- 
ел zapomnieć, że w tym oto 
domu pielęgnowano mię i leczo- 
no tydzień zgórą. Było tu małe 
dziecko w kołysce. 


-— Ja chyba — zawołał Boni- 
chon — nikt inny, tylko ja, z 
pewnością!  Sentymentalność 
nie leżała w naturze jego, a jed- 
nak łzy zaćmiły mu oczy. 


— Za pańskie zdrowie — do- 
dał chcąc ukryć wzruszenie. 
Baboulaz przełknął wódkę i jął 
оромї ‘аё dzieje swego życia: 
Zamiast osiedlić się w swoim 
kraju po zebraniu nieco grosza, 
zasmakował w włóczędze po 


— Nie tak, jak ja — odezwał 
się Bonichon z pokorą w głosie. 
Nigdy nie ruszyłem się stąd na 
dłużej. Jeździłem raz do Aval- 
lon, raz do Clamecy i kwita. Nie 
znam innych okolic. 


— Ja — rzekł Baboulaz — 
zadaję sobie nieraz pytanie, czy 
nie czułbym się szczęśliwym, 
mieszkając stale w jednym i tym 
samym domu, jak pan? Wieczo- 
rem szczególniej. Ale гапо mu- 
szę iść w świat — pcha mię coś, 
silniejszego odemnie. — Co ro- 
bić..! Trudna гайа.! zadecydo- 
wał Bonichon filozoficznie, 


Rozmawiali jeszcze czas jakiś, 
o minionych latach przeważn”'2, 
o swojem dzieciństwie. Bonichon 
miał wrażenie, że silne jakieś 
|więzy łączą go coraz mocniej z 
Baboulazem, 

| — Możebvś pan przenocował 
|tutaj? — zaproponował — ma- 
| ту stare zbyteczne łóżko. Ziadł- 


ją w bardzo młodym wieku, jako |starczyło, poczem — od blisko byś pan zupę z паті. Moja żo- 


kominiarczyk. 
— Teraz rozumiem — rzekł 
Bonichon, dziwiąc się w ducha | 


dziesięciu lat — zadawalniał się 


żebranym chlebem", znaj jąc 
ctet = 


na jest па niesznorach. 


nie powinienem przywiązywaś 
się do nikogo. 

Strząsnął fajkę w popiół kor 
minka i założył torbę na plecy. 

— W drogę — rzekł. — Z Boa 
giem M, Bonichonł 

— Ach.! Z Bogiem... Dowi- 
dzenia może.. Chciałbym dać 
panu chleba, słoniny i sera na 
drogę... { 

— Ani mi się pan waż! — za» 
wołał Baboulaz, prostując się. 

Poszedł ścieżką w kierunku 
stawu. Stojąc, jak wryty, na 
progu, Bonichon goni go wzro- 
kiem, Czy zazdrości mu jego lo- 
su? Czy ptak ten domowy czu- 
je budzące się w nim instynkty 
dzikiego ptaka? Nie, Babou- 
laz poruszył w nim tylko wspom 
nienia dziecinne, którym ludzie 
w, rodzaju Bonichona, pozosta- 
wieni sami sobie, pozwalają 
|spać na dnie swej duszy spokoj- 
|nie, 

M. Bonichon, wróciwszy do 
mieszkania, usiadł pogrążony w 


smutku, przed kominkieg, któ- 


Tłum, Jotsaw, 
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Więc jeszcze chcecie 


Komorne w nowych domach 


skacze z dnia na dzień. 
Skarga lokatorów z ulicy Fijałkowskiej. 


Szanowny Panie Redaktorze! 
Uprzejmie prosimy, o łaska- 

we umicszczenie w poczytnem 

piśmie, poniższego listu 

Му 3-еј lokatorzy niżej pod- 
pisani mieszkamy w domu przy 
ul. Fijałkowskiej 18. 

Dom ten zbudowany jest w 
roku 1922 i obecnie znajduje się 
w posiadaniu, 

czwartej gospodyni, 


która podwyższa nam co kwar | 


tał komorne, motywując to tem 
iż potrzebne są jej pieniądze. 

W pierwszym kwartale pod 
wyższyła nam komorne z 50 zł. 
na 65, wzamlan za co przy- 
rzekła nam wszelkie „wygo- 
dy*. które odczuliśmy aż nadto 

W listopadzie 1927 r. chcąc 
uskutecznić nadbudowę 1-го 
pietra, kazała zerwać dach nad 
naszemi mieszkaniami, twier- 
dząc, iż za 2 tygodnie ukończy 

rozpoczęta pracę, 

Tymczasem zima nastała 
a my zostaliśmy bez dachu nad 
głową, bo nadbudowę ukończo 
no dopiero w Койси mała 1928 
roku a więc po sześciu mle- 
siącach. 

Jardzośmy się ucieszyli, że 
już nam na głowę Карас nie 
będzie, lecz radość 
trwała długo, bo oto nasza do- 
brodziejka słodkim głosem za- 
śpiewała nam 

— Macie ten upragniony 
dach. lecz komornego zapłaci- 
cie mi nie 65 zł. 

lecz 100 zł. 

Oniemieliśmy, słysząc te 
słowa. Myśleliśmy. iż p. Ro- 
koszewska ma zamiar odrepe- 
rować nam popsute sufity, lecz 
spotkało nas przykre rozżczaro- 
wanie, gdy p. Rokoszewska 
oświadczyła; musicie płacić ty 
le ile ja chcę, gdyż potrzebne 
mi są pieniądze. ponieważ wy- 
dałam na nadbudowę 1-go pię- 
tra. 

Zwróciliśmy się do p. Roko- 
szewskiej z zapytaniem, czy 
przyrzeczone nam wygody bę- 
dą uskutecznione; na co p. Ro- 
koszewska nam odrzekła: „Ma 
cie Już dach; czegóż więc 

jeszcze chcecie?* 

„Wygody* te przedstawia- 
ły się następująco: 5 lokatorów 
5 komórek і 2 ustępy, obecnie 


a 


8 lokatorów 5 tych samych ko- 
mórek przerobionych na mniej- 
sze 

O zgodzie jej na komorne 
niema chwilowo mowy. Posy- 
łaliśmy jej pieniądze przez po- 
cztę. nie przyjęła, lecz przysła= 
ła nam wezwanie rejentalne o 
opuszczenie zajmtowan. przez 
nas lokali. 

Posłaliśmy jej pientądze dru 
gi raz. także nie przyjęła. Sąd 
przysądził nam eksmisię na 
dzień 1 kwietnia r. b. 

Takich lokatorów jak my, 
znajduje się w Łodzi więcej 
Czynniki miarodajne winny 
wniknać w położenie szerokich 
mas robotniczych zamieszkują- 
cych nowe domy | ustalić odpo 
wiednie komorne w nowych 
mieszkaniach. 
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SIDNEY WILLIAMS, 


ZŁOTE WĘŻE. 


Przekład autor. H. Bukowskiej. 
Przedruk wzbroniony. 


Poranek był cudowny, Zwy 
cięskie słońce ożywiało powle- 
trze jesienne. Natura fak gdyby 
chciała upiększyć swe okrucień 
stwo. Słupy дути. wznoszące 
sie w góre spiralnie, były obra- 
imowańne z jednej strony jaskra 


wym błękitem. z drugiej delikat | 


nym odcieniem bronzowym. in 
krustowanyn. zda sie, perłową 
masą. 

Jakiś ptak świerzotał z wiel 
kiem przejęciem, a ostatnie kro 
ple rosy perlity ste na liściach 
przydrożnych ierzvn. Na płas- 
kim, ciepłym kamieniu. wvżrze 
wał się zaskroniec. Koło samo- 
chodu przemkneło tuż obok nie 
zo, ale on ай nie umknał, ani na 
wet tiè podniósł ełowv. Leżał 
nieruchomy. jak ziawa cierpli* 
wej śmierci 

Myśli о niebczpieczeństwie 
Gariottv w zwiazku że śmiercią 
Farny | zniweczeria swych wła 
snych madziej twerzyly w gto- 
Marstona сонд wiekszy 
chaos mimo że usiłował je roz 
platać | uporządkować. Zacho- 


u ie 


nasza nie | 


Czas najwyższy ukrócić sā- 
mowolę kamieniczników, żeru- 
jących na bliźnich. 


! poważania. 
Sz. Bukrant, 
F. Hiżyński. 


W. Borsiak, 


KRATECZKI. 


Zdawałoby się, proszę pań- 
|stwa, że woda to jest taki sobie 
|mewinny płyn, którym ani upić 
|się nie można, ani „przyjacielo- 
wi twarzy poparzyć, O, jakże 
mylą się ci wszyscy, którzy tak 
sądzą, woda bowiem może siać 
się również przyczyną zła i bój- 
ki, woda może zamienić się w 
ogniste slowa i czyny, a także w 
lód. 

Woda może się znajdować 
studni, w kuchni, w głowie, 
płucach i w brzuchu, a także w 
lód najdotkliwiej odczuwają po- 
siadacze wody w głowie, 
w głowie ściąga i nosić muszą 
|pie i związanej z nią gorączce 
lód zamienia się znowu na wo- 
dę. Na takiej mózgowej wodzie 
znakomicie trzymają się fiolki, 
pluskają w niej rybki і fikają za- 
jączki, Mózgownica takiego czło 


maiceń i nigdy posiadaczowi nie 
znudzi się, 

W związku z powyższem moż 
|na zaznaczyć, że ostatnie posie- 
|dzenia rady miejskiej odbywają 
|się w mocno ogrzanej sali. Stąd 
też właśnie tyle wody znalazło 
się pod ławami radzieckiemi. 

ogóle co to jest woda? Z 
wody robi się wódkę, grzankę, 
koniak, mleko I ewentualnie her 
batę a nawet podobno kawę. 
Pożą tem woda jest to to, czego 
obecnie nigdzie niema i za co 
nowy zawód „nosiwodów” bie- 
rze po 35 groszy za wiadro, 


NAPAD NA NOSIWODĘ. 


Taki nosiwoda jest dzisiaj czło 
wiekiem rozchwytywanym, bo- 
wiem właściciele nieruchomości 
zwalają wszystko na mróz i nie 
chcą reparować wodociągów. 


i oświadczyły, że one wody no- 
EAEE ленип гут АТГАН ЕТЕ 


5 bocianów 
nad Częstochową. 


Z Częstochowy donoszą; 

Wczoraj około południa nad 
placem macistrackim  przele- 
ciało 5 bocianów. 

Niezwykle wczesny po 
wrót bocianów stanowiłby wy 
mowny znak zbliżającej się 
wiosny. 


|zdy dojechali na szczyt długiej 
wyniosłości. zarosłej po obu 
|bokach olchami | młoda brzezi- 
[na i gdy po drugiej stronie po- 
chyłości zahamowanv wóz 
zwolnił biegu. 

| — Со właściwie spowodowa 
По panią do tego kroku? — za- 
(pytat nagle, 

— [o jakiego kroku? 


— Pani wie dobrze. 
(bylo uczciwe. 
| Ма twarzy Jej, którą widział 
(tylko z profilu, pojawił się wy 
raz zimnej pogardy. 

— Nie pamiętam, bym pana 
w czemkolwiek oszukała. Co do 
dziecka uprzedziłam pana. Spo 
|dziewam się. że mi pan wyba- 
czy, że pożyczyłam sobie pań- 
|skiero nazwiska. Przyrzekam, 
|2е zwrócę је w naikrótszym 
|czasie. 
— To zbyteczne. 


| Na twarzy jego malowało się 
,brzyznebienie. Znów zabanowa 
по milczenie. które obojgu wy- 
|dawałln się bardzo długie. Po- 
tem Marston wznowił rozmo: 
we, usiłując zdobyć sie na spo* 
Кб}. co nadawało słosowi jego 
ton dziwnie szorstki. 

— Pomifimv sprawy czysto 
osobiste 
|mvch. Muszę iednak rozumieć 
niektóre rzeczy. «dvż inaczej 


To nie 


Łączymy wyrazy szacunku | 


artykułach. Przemiany wody па | 


bo- | 
wiem nagle czują, że Im się coś| 


bryłę lodową. Dopiero przy gry- | 


wieka posiada więc masę uroz- | 


Kasie i Marysie zbuntowały się! 


które dótvcza nas sa- | 


„CH O” 


Córka za karę 


Е 


Światło latarki еіокігуб 


zamknęła ojca w oborze. | uratowało ludziom ү 


Z Płocka donosza: 

Ciura Florentyna. zamiesz- 
kata w Wiązówce. gm. Rębo- 
wo ma u siebie na utrzymaniu 
swego ojca Józefa Koperskieco 
Miła córeczka nie bardzo była 
z tego zadowolona i stale z te- 
со powodu 

dokuczała oicu. 
јак mogła. 

Ostatnio zdarzyło się, 
twierdzi Ciura. że zamarzła jej 


jak | 


w oborze krowa. rzekomo z te 
go powodu, że ojciec jej nie 
zamknął obory na noc. 

Aby sobie tę stratę poweto 
wać, zamknęła 

оіса do oborv 

Biedak przesiedział tam czas 
jakiś, aż dopiero krzyki jego 
zwróciły uwagę sasiadów, któ 
rzy uwięzionego w oborze u- 
wolnili. 

Sprawa oparła sie o policję. бгу 


Z Grudziądza donoszą: 
Robotnik grudziądzkiej fabry 

kt Pe-Pe-(ię, Józef Manikowski 
wybrał się w odwiedziny do 
krewnych w Lipinkach. 

Na drugi dzień rano. około 
godziny wpół do czwartej. Ma- 
nikowski wracał z Lipinek sa- 
niami, w towarzystwie 

młodego chłopca, 
powoził. 


Nowe dochody za noszenie wody. 


Bólka nosiwody z Rzepkami. 


sić nie będą, że to nie dla nich 
robota, że wogóle za te głupie 
30 złotych miesięcznie, to mają 
zara wszystko robić, wodę nosić 
i wogóle, 

Skorzystali więc z okazji lu- 
dzie szukający zarobku | niosą 
Marysiom i Kasiom po 35 groszy 
za wiadro, Pani płaci, więc moż- 
na sobie pozwolić, 


Także samochód. 


I tani i wygodny. 


Lampa kwarcowa w stain 


Kuracja koni. 


„Aachener Anzeiger“ poda 
lie wiadomość o bardzo skutecz 
пут zastosowaniu leczenia i 

| konserwacii koni 
promieniami sztucznego gór- 
skiego słońca. Mianowicie zna- 
па w Niemczech klacz 6-letnia 
3andola, jedna 2  nailepszych 
stecplerek | zwyciężczyni w 
biegach płotowvch. własność 
p Baumeaertnera. poddawana 
jest stale od kilku lat kuracji 
wspomnianem Światłem. 

W stajni p. Baumzaertnera 
umieszczony jest w powale а- 
parat z lampa. pod Światłem 
której przebywają konie przez 
dłuższy czas. Rezultatv okazu- 
ią się wspaniałe. 

Prócz słońca w stajni 


7 


p. 


— Co za rzęczy ? — zapyta- 
ła, nie patrząc na niego. 

— W jakim celu znalazła się 
pani w pokoju Fannv tej nocy. 
gdy została ona zamordowana ? 

Nie było odpowiedzi. Spoj- 
rzał z boku na jej twarz. Była 
jakby wykuta z kamienia. Z nie 
chęcią, która sprawiała mu ból 
prawie fizyczny. mówił dalej: 

— Chciałbym też wiedzieć 
coś o tej żółtej sukni. Przecież 
musiałem widzieć ја, edy pani 
wczoraj stała w drzwiach swe- 
со pokoju. A wreszcie. co zna” 
czv? telefon nocy poprzedzają- 
cej? 

Тут razem podniosła oczy 
па niego, ale był w nich gniew. 

— Zatem pan mnie szpiego- 
wał? Jak pan śmiał! 

Zdławił urazę i wściekłość, 
aby tylko dopiać celu. 

— Czy рап! naprawde nie ro 
zumie, dlaczego pvtam o to 
wszystko? Nie zależy wcale па 
tem, со ја o tem myśle. Ale do- 
wiedzą się inni i beda Inaczej 
patrzyli na te sprawy... Chcial- 
bym pania obronić. 

— Pan mnie zadziwia, — rze 
kła chłodno. 

— Więc nic mi pani nie po- 
|wie? 

Carlotta uważała widocznie 
temat za wyczerpany. . gdyż na 
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Takim człowiekiem nowego 
zawodu był Franciszek Ciesiel- 
ski zamieszkały przy ulicy Ciem 
nej w dzień i w nocy pod пг, 56. 
Nosił wodę, zarabiał, aż źli lu- 
dzie go skrzywdzili, a co, jak i 
gdzie, niechaj sam zacnym czy- 
telnikom poszkodowany opowie. 


wodą, bo to jedna z trzeciego 
piętra sobie zamówiła cztery 
wiadra, aż tu nagle napadli na 
|mnie niewinnego Rzepki, Tak 
jest, Rzepki. Jan Rzepka, chło- 
pisko stare, bo 63 lata ma i jesz- 
cze mu się takich rzeczy za 
chciewa i jego synalek 34-letni 


Napad wilków na sanie 


|po raz gotu 
(ludzi. 


ртапи wilka 


і 
W połowie бт по го 
do Warlubia ИШ arzysi 


na drodze dwa M 
tv pośrodku к 
szy  niebezpiecćH 
|chciał dalej 156 

tem przez сор 
рет pomiędzy АШ 
jeden począł В 


z koniem. a С Ө 
3 iag siè $ ТА 

Chłopiec jè 

nej krwi i zacz 

obydwa wilki. | 

nie pomogło {vin п 

coraz bardziej i 

Wtem Maniki 

na doskonały PAR 

kieszeni latark$ K 

zasu teci 

hies 

sañ. który tak ШЕ 

światła. że natis 

z drugim wilkiem 


su 


nagle 


Chociaż рги 
ła się szczęśIWiEBIĘ 
nikowski lak I Cug 


— Ano proszę Sądu, idę sobie 


; іе | Franciszek Rzepka, Więc na- 
pod koniec grudnia z wiadrami z 


padli mnie oni, przewrócili, a jak 
że, na ziemię, przewrócili i wy- 
jęli juchy 55 złótych, które mia- 
łem w kieszeni zapakowane w 
gazetę. I czieżęch świadków 
| mam, co to widzieli. 

Świadek Szkobel: — Widzia- 
łem, jak się Ciesielski.bił z mło- 
dym Rzepką, Stary Rzepka 
|stał obok. O kradzieży піс nie 

nie widziałem również. 


wiem, 
|żeby Ciesielskiego przewrócono 
Świadek Kaczmarek: Bił 
się Rzepka młody z Ciesielskim 
o kradzieży nic nie wiem i nie 
widziałem, żeby Ciesielski u- 
padł Owszem czapka ma u- 
| padła, 
5майкіпі Antonina Gawry- 
|siak: — Widziałam jak się bili | 
Rzepki z Ciesielskim a na ziemi 
|stały dwa wiadra z wodą i czap- 
ka Ciesielskiego. Kradzieży nie 
: |" Cóż ted 


Cóż tedy mógł zrobić Ciesiel- 
ki? Świadkowie nie widzieli ani 
leżącego go ani kradzionych ple- 
medzy? Pochylił biedak głowę 
na pierś, westchnął ciężko i spoj 
rzał boleśnie na Sąd, potem na 
świadków, potem na Rzepków, 
znowu westchnął, znowu spoj- 
rzał | wysłuchawszy wyroku, że 


Się sporo strach 
| 


„С ү | 


na ekranień 


W „Суки“ 
dakiem, lękliwyta 
napozór niezdam 
глет, który ma S 
wiek śmieszny UR 
dramat i czy temis 
wzruszać? ООЁ 
plina. A 
Tragizm i śm! 
wioł, w którym p% 
słychaną swoboś 
„czarno na biatemi 
smutku jest w 1 
tych I wiele komi 
matycznych 

Jeżeli osobiści 


|rączkę złota”, toj 


„Cyrk*” jest Чы, 
że teren cyrku 1S 
nalizowany, jako 
pod którą kryje 
smuine 4 

że па tym grung 
Chaplina nie wyi 
ziście. 

Jeżeli Chaplin 
całego serca ШИЖ 
także z całego 


Rzepka jeden i drugi są uniewin 
nieni z powodu braku dowodów 
winy, westchnął ро raz trzeci. 
odwrócił się na pięcie i smętnym 
krokiem wyszedł z gmachu Są- 
du, by póki mrozu starczy nosić 
wodę Kasiom i Marysiom, jako 
że praca to lekka i dobrze płat- 


na. 
J. Krzecki. 
TETPSINYTETETT TUE aR 
DOKTUR 


Baumgzaertnera szeroko stoso- 
wane jest leczenie i korserwa 
cja ścięwien zapomoca bieżącej 
wody. 


DOKTÓR 


WOŁKOWYSKI 


Cegielniana 25, tel. 76-87. 


Specłalista chorób skórnych i wene 

Fiektroterapia Leczenie 
lampà Kwarcuwą. 
Przyłmule od godz 8—10 12—2 
4—8 w niedziele | świeta od 9—7 
Panie od 4—5, 


rycznych 


Józef Lubicz 


ORTOPEDA. 
Specjalista chorób kości stawów ! 
zniekształceń kręgosłupa | knńzzyn 
Własna pracownia wszelkich apara- 
tów ortopedycznych. 
Qdańska 28 tel. 41-46  Przylmułe 


а ла с ачага | 


ston pędził naprzód z najwięk- |Przed domem stał oczekujący 
szą szybkościa. Wkońcu jednak |na kogoś samochód. wiec Mar- 
raz jeszcze spróbował nawią- |ston zatrzymał swój wóz tro” 


zać porozumienie. 

— Co pani zamierza powie- 
dzieć po powrocie Helenie i jej 
mężowi? 

— Poprostu że polechaliśmy 
do Saleport I że z powodu poża 
ru nie mogliśmy wrócić. 

— Czy sądzi pani, że takie 
wyjaśnienie będzie wystarcza- 
jące? 

— Może pan је rozszerzyć, 
jeżeli pan to uważa dla siebie za 
potrzebne. 

Marston całą złość swoją wy 
wierał na motorze. który pod 
pełnym gazem pracował z osta 
tecznym wysiłkiem. tak że wóz 
pędził naprzód jak gdyby w pod 
skokach. 

— A co powie pani o dziec- 
ku? — dowiadywał sie. 

— Wolałabym nie wspomi- 
nać o niem. 

— Dlaczego taka tajemni- 
czość ? 

— Bo ja sobie tego życzę. 

— Jak pani chce. — rzekł 
sztywno. Potem nie zamienili 
już апі jednego słowa. Mineli je- 
zioro. na którem kaczki. wvno- 
czywające w drodze na połud- 
nie. pływały po błekitnei wo- 


dzie i nie zmniejszajac prawie | дода! ironicznie. — może z cza-ż 


chę dalej od wejścia. Wvsiedli i 
pieszo zbliżali się do domu. bar 
dzo dalecy od siebie duchem, 
choć ich ramiona niemal doty- 
katy się wzajemnie. Wtem 
drzwi się otworzyły 1 na progu 
доти. ukazał sie Carrington w 
пепасаппет ubraniu sporto- 
wem. Przysłonił dłonia oczy. 
chroniąc je od zbvt silnego blas 
ku i przypatrywał sie ciekawie 
zbliżającej sie parze. Gdy stanę 
li przed nim w wieczorowych 
strojach, ze śladami ognia i no- 
cy spędzonej na wolnem powie- 
trzu. spojrzał na nich niezbyt 
przyjaźnie. Marston. zmuszony 
do milczenia. był równie zakło- 
potany, jak zniewny. a Carlotta 
nadrabiała mina. 

— Pozwólcie. że pierwszy 
złożę wam życzenia. — Zdaje 
mi się. że zrobiliście zadziwiają 
ce postępy. 

— Ty nie rozumiesz... — za 
czął Marston i przerwał natych 
miast. uświadamiałąc sobie, że 
nakaz Carlotty uniemożliwił mu 
wszelkie wyjaśnienia. 

— [stotnie — mówił drwiąco 
Carrington. — Nie rozumiemy 
bardzo wielu rzeczyv.Chociaż— 


przestrzeni kilku mil zachowa- |chvżości dostali sie na wzgórze [sem uda nam sie je zrozumieć. 
wywal milczenie aż do chwili, іше mogę pani być pomocnym. Па absolutne milczenie, a Mar-lna gruncie Carringtonów, —lMuszę powiedzieć. że byliście 
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jego mizerną 08 
się znowu gdzieś * 
we przygody, tak? 
smutne, 4 

— AS 


„Pan Тай 
Dzisiaj o дой 
czorem w „sali 

Miejskiego Kin 
światowego wyć 
munt Најіком= 3 
„Рап Tag 

Adama Mickie 
hezpłatne, „al 


OD REDA 


Matka (алі 
nie była ако! 
związku z oneg% 
ścią prostujemy: 


bardzo bezwz£! y 

się potajemnie. *4 
dom przewrócow ył 
nogami. Helenka "gp 
rowała się z nie” „AR 
tę... Myślałem, ŻE 

to głupia uciecz | 
trymoniainvch pe”, 
dasz wcale na O 
czej na włócze 
do domu. 


Wszedł пар 
ta wślizznęła SIE jg 
rozmawiała w % 
która otoczyła є) 
Gdy dwaj тегс 8 
bie udały sie W Sg 
ju Carlotty, na Р 
trze. BP. 
— Czy możesz а А, 
danie? — тару 
Marstona. patrz” „k 

— Nie wiem: A } 
dział, — W кай 
czekajcie na Maj 
potrzeba mi KAP 
spokoju. I 

Marston choip 3, 
skać na czasie: „dj ka, 
brać myśli i 210506 
wiadanie о ог7\ | 
nej nocy. które „gej 
by żadnei z taie 


1 


Е паар CORE 20 


= 


yć 


a ЖЫ graczy broni 


J b А , 
e dge roczne zebranie najsilniejszego 


{4ай 
wad W 


Ka f Wybory 
picce i 


[еми yw przy ul. 
f A o / ię ogi Ine 
ЧО ' zebranie loków У 
ы W Zgierzu w obecności 
łóremu przewodni- 

1. Wachnik, Na po- 
Б Ў znajdowały się 
zę A prawy: 1) spra- 
aji и, 2) sprawoz- 
wizyjnej, 3) u- 
Е" udżętu ną rok 1929, 
Wiceprezesów 1 

ów zarządu, 5) wybór 

е ощ Ynej, 6) wy bór SĄ- 
и eko, 7) wolne wnio- 


ŚĆ A 


el. 
anigi 
paii 
rke 
citi 
pico 02да 
k SI6 


M 


ie z działalności 
lizycznego i przy- 
Т Wojskoweg 
| „А. Jaskulski 


т 


р: 
Е" 
yatt 


kiem 


о złożył 
, które 
się następująco: 


j реге 


Oddział 
sekcje: 
zloło: 
24 М. Przysposobie 
1 {е )- 

f 2 fer ruchc 


Цреп ćwiczy 
owe i Niczy 


obrazó w 


o- | ledwie 17 tygodni 


którym za: 

dwa razy w 
spo n druhny ćwi: 
x benie wojskowe, 
Eży męskiej i żeń 
T (m, „ab zabaw у oraz 
Чоу, у е. W roku 

К brali udział we 
sporto- 


{ К" Miejski 


„ię tem 


Io | 


dw; 


z 


był. Tie Z pracy zarzą- 
4 г: Seweryniak, 

i. кш że posiedzeń 
e. Się 24, stan 
! Урон 22, w tem dru 


В. Ka sekcji 


y Ж, 


; plitki 
dowiedzieliśmy 
w 


о. 98 
А - ze, 
gd toki klasy „А“ 


Sa 
rozegrał 


ce Oowarz { тл 

4, yskich 12, 
ма том klasy „A” 

онт | пазіеријасо: 

лус r bia dla Sokoła 

м соло zdobyto punk 


м. 27 W roz- 
) № irato udział 25 
i ы, kszą ść bra- 
аб үй; | 
И. S a лшщ Ambro- 
r Ж. ı pozostałe 
A ki Оны na resztę 
zę ną p stezostw klasy 


|" 17, meczy 9, zdobyto 
Ло ag stracono 1, наб 


№, trupy о mistrzostwo 
А { бле] ' lecz wo- 


де. Fozchodo- 
A е 1 należycie 
19 minarz Bud- 
Przyjęto w 
5.100—, w 

. Przy- 
wóch wice- 


Ў A tn, „TEATR M 


ра any będ 


Ма, £rany h 

ты? 0 Bodzin 

cze T бете 
\ y isl, Ode 

Ц” kię, SR 

ы 2 w 

pd, rzez 


, 


rok 


U 
BP 


IEJSKI. 


| 
с? 


лаа PANA A 
“Жо Код ас ZE 


Зеру +4, { 
świ 0 tygodnia dana będzie ро 
Sztuka 4-aktowa głośnego 


er Jewreinowa , 
l 1 inscenizacji 
"2 Jan 


hi 
iż Drzyjmuje zgłoszenia па 


KAMFRAT NY. 

grany będzie dziś wje- 
w niedzielę o goózinie 5 

© tych przedstawie- 


otę 
опе. р, 


1, 
m | 
"Bsklego zejdzie 


Узе z 
зоб 


SPORT 


| arzystwa sportowego w Zgierzu. 


A róż 
„4 Gniaz- 


M 
Kałuży, Н. — 10, 


„sty 
Aha ono 10. Sokół | 


zie jutro po cenach po- 


ędzie dziś w 
le 4-е} po południu, 

«hową czarodziejska ba- 
ana ро raz pierwszy w u- 
Tzona będzie w najbliższą 
poludnie po cenach najniż- 
Caly dzień w cukierni Go- 


Ў зе dama będzie raz je- 
Г. бы адзе, $ o godz, 4-0] po polu- 


em Boneckim: w glównej 


Я tgodnia Teatr Kame- 
Micresującą prejjerą о 


NE 420: AV 


CE 


barw „Sokoła . 


|$ po południu odbedzie się w sa 


cyjne spotkanie w piłke lioszy” 
|kową przed wyjazdem łódzkiej 
reprezentacji do Warszaw 4. 
Spotka się reprezentacja Łodzi 


następującym. 


zarządu. 
zółoszenia 


|prezesów i ý 
dwóch kandydatur to jest pp. 2а 
jączkowskiego i Seweryniaka, 
zebrani przyjęli wyżej wymie- 
nionych przez aklamację. 

Z ustępujących 10 członków 
zarządu po raz drugi wybran 
zostali pp.: 1 
kulski, Pawlak, 1 
Teske J. i Т. Seweryniak 
koptowano Kurowskiego, 
Kosmalskiego і Szumachera, 

Do sądu honorowego wybrano | 
| pp.: Kuźniewicza, Auerbacha, | 
Lebrechta, Ratajczykównę, Li-| 
berka, Martyńskiego i Twardow 
ską Z. stwo Łodzi zakończył się 

W wolnych wnioskach posta- |dniu wczorajszym, dając tytuł 
nowiono wysłać ćwiczących na |inistrza Łodzi 
zlot do Poznania, który odbędzie | drużynie uczniowskiej 


wol 


ес 
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składz je 


az Na onegdajszem 
war 
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|zdwojenie energji w celu przy. | 
| ZAKŁAD TAPICERSKI 


| Gotowania się do zlotu, gdyż za- 
łączy Sokoła 
lod wyjazdu. W tym celu wybu-| magazyn mebli Stanisława Oabaly 
dowano w Poznaniu Łódź, Karola 1, posiada na składzi 
specjalny stadjon, kompletne urzadzenia pokol syplal: 
na którym tysiące sokołów po- gabinetów, saloni 
każe przed całym światem jakie [ków Е pojedyńczych mebli. Duży wv 
poczyniło postępy w czasie Dzie |hór otoman. kozetek | krzeseł. Ceny 
|sięciolecia Odzyskania Niepod- |brzystenne Na sadanie dnie na splaty 
ległości, (Ліса Piotrkowska 132 


rych. stołowych 


| zamówienia. 


Łódz — Płock. 


jŁódzka m!odzież szkolna sięga po nowe laury. 


Sporty w szkołach średnich | 
dzięki usilnej pracv kierown'c- 
пуа zdobywają szybko należne 
lim prawa. Mimo braku popar- 
cia ze stronv czynników samo- 
rządowych młodzież uprawia 

b. wiele gałezi sportu. 

Ostatnio notowaliśmy  Sze- 
reg dobrych wyników drużyli | 
szkolnych. co zmusiło inne 0- 
śradki do zwrócenia uwagi- na 
młodzież szkolna w Łodzi. | 


Na srebrnej tafli lodu. 
Wyniki zawodów. 


W poniedziałek odbyły 51е |wsze miejsce таја! 


r. b. w Płockn odbeda sl; spol 
kania dróżyn szkolnych 
Łodzi Í Płocka 

w hokeju i szermierce, Łódź re 
yrezentować bedzie Gimi. Ko 
pernika z prof. Maciakiem па 
czele. Wyjazd nastapi 2 тагса, 

Składy drużvn 
czych na szpady i florety 0122 
hakejowei podamy jutra. 


—җ— 


Makówka 


stwo klas I i Il szkół Średnici 
w Łodzi. Startowało 15 zawod 
(ników. W biegu na 50 mtr. pier 
| 


| Sport w kilku słowach. 


zdobył|T. 5. „Bieg. 
| (=) Szkolna drużyna Zgro” 
madzenia Kupców zdobyła ty- 
ші mistrzą hokejowego Łodzi. 
Ostateczna klasvfikacia przed- 
stawią sle następujaco: 

1. Szkoła Zgrom. Kupców— 
punktów 6. 

2. Gimn. Kopernika. punk- 
tów 5. 

3. Gimn. 
punktów 4. 

4. Gimn. Niemieckie; punk- 
tów 3. 

5. Gimn. Piłsudskiego, punk 
tów 2 


Błaszczyński (Gimn. Тота’ 


szewskiego). 


(—) Bronek Czech 
mistrzostwo Tatr. 

(—) Sieczka zdobył narciar 
skie mistrzostwo Wilna. 

(—) W nadchodzaca niedzie 
Пе w Warszawie rozetrany 20 
stanie mecz w koszykówkę po- 
między reprezentacjami Łodzi 
i Warszawy. 

Skład reprezentacii Łodzi 
przedstawia się nastepująco: 
atak: Ałaszewski, Pezza. Stein 
ke, obrona: Lonka, Halek, rezer 
wowi Janvst i Krause. 

(—) W dniu 3 marca odbe- 
dzie walne zgromadzeenie Р: 


Tomaszewskiego, 


wybitnej wartości literackiej I teatralnej. Będzie 
nią 4aktowa komedja nieznanego Łodzi francu- 
$kiego pisarza 1; Sarmenta „Poławiacz cleni“, 
Reżyseruje | rolę złówną odtwarza Al. Węzierko, 
złówną rolę kobięcą — К. Lubieńska. 


ieczorem o- 


TEATR POPULARNY. 


Dziś 1 lutro o godz. 8.20 wieczorem ostatnie 
dwa przedstawienia w bleżącym tygodniu pięknej 
tragediji kochanków werońskich „Romeo I Julja" 
Williama Szekspira. 

W piątek o godz. 8.20 wieczorem oraz Ww So- 
bote | w niedzielę o) godz. 4.20 1 8.20 wieczorem 
bawić będzie publiczność nieodwołalnie ostatnie 
5 razy przekomiczny wodewił w 3 aktach z prolo 
kiem „12 żon Jafeta". Bilety do nabycia w Ка» 
sach teatru przy nl. Ogrodowej 18 1 w kwiaciarni 
B-cd Dynkowskich, Plac Kościelny 4. 


„To, co naj 
| Komstante- 


TEATR W SALI GEYERA. 


Od piątku do niedzieli graną będzie tragedja 
kochanków werońskich Мата. Szekspira „Ro- 
тео і Julja*. Cztery te przedstawienia arcydzieła 
Iteratury klasycznej ściągną niezawodnie tłumy 
publiczności. Bilety w cenie od 50 gr. do 22. 


ITY KONCERT MISTRZOWSKI. 


W niedzielę, dnia 3 marca odbędzie się w Pil- 
harmonji o godz. 4-е] ро południu 14-ty koncert 
mistrzowski z udziałem genialnego pianisty Ro- 
berta. Casadesusa oraz jego, małżonki pani Gab) 
Casädesus. _ 

Te, ж=——)0{—=—==- / 


zupełnie z 


W dniu jutrzejszym o godz. | 


|! Gimn. Niemieckiego elimina- | 
| odbedzie się Sp 


Ała | 


Prof. Chełmicki kapitanem związkowym 
t. O. Z. ©. 8. 


zebraniu | związkowym 
rdowska, Jas- | Zarządu ŁOZÓS prof. Chełmie |ku gier Spor 
kapitanem ' 


Dzięki temu w dniu 3 marca | 
reg sprawozdań і mody wiosen- 


w Helenowie zapowiedziane za |(gimn, Kopernika) w czasie — | 
wody łyżwiarskie o mistrzo*|13.2. Drugie miejsce zaiął Bar | 
tosik (Жет. Kupców). trzeci: — | 


|walki z handlem 


————— == 


Jutrzejsze mecze 


w piłkę koszykową w sali Gimn. Niemieckiego. 


szewski, Pezza. Steinke, Lon- 
ka. Hajek z reprezentacją Gim 
nazjum Niemieckieco. І 
tkanie w p 
slatkowaąa miedzy dwiema rv- 
walkami Gimn, Szczanieckiej | 
Gimn. Sobolewskief. 


гате! 


łódzkieco 


sni 
tOWYCII. 


Mistrz ЇЇ zagra 2 nagrod ejszym przeciwnikiem. 


Ciekawe zawody hokejowe. 


Turniei hokejowy o mistrzo |Łodzi, drużyną szkoły 


Koper- 
nika. 

Składy drużyn na sobotie 
zawody są następujace: 

Kupcy: Kaiserbrecht. Dziec- 
niakowski. Keilich. Linka. Wi- 
sławski, ldźkowski. 

Kopernik: Zdzienicki, Lu 
trosiński. Łykowski. Rusinkie- 
wicz. Frenzel. Hertel. 
CERAI ORE E OSE 


BLUSZCZ, 


Nr. 8-my „Bluszczu' przynosi | ,, 
przy 4 


urtykuł Z. Zaleskiej „Brix-fix”' 
poruszający palące zagadnienie 
żywym towa- 
rem w okresie emigracji robot- 
nic polskich do Niemiec. Arty- 


Кш Z. Brykalskiej p. t. „Rola 


|koblet w przyszłej wojnie che- 


micznej* kiedy to nie będzie 
wojsk walczących — będą wal- 
czące społeczeństwa, Z dàl- 
szych artykułów wymienić nale- 
ży М, Miłobędzkiej „Zawody 
Międzynarodowe w Zakopa- 
пет“, M. Zawądzkiej 
styl”, Teodorowicza 

odżywcza grzybów”, p. Elżbie- 
ty „Jadłospisy postne” oraz sze- 
p. Well. Z 


ne w opracowaniu 


beletrystyki wymienić należy по | 


мее M. H. Szpyrkówny „Skła- 
mare szczęście” oraz Maliszew 
skiego „Wszystko się spełni". 


| „Erotyki nieprawdo sódobne”* К. 
szermier= 


1, Gałczyńskiego świadczą о 
cennych zadatkach poetyckich 


utora. 


Humor zagraniczny. 


Lekarz: — Oho mój panie, 
pan tu ma po lewej stronie, 
jakiś wrzód, Ja go panu zaraz 


uprzątnę, 


Pacjent: — W to nie wąt- 


pię, panie doktorze, Ten wrzód 


'— to mój portfel. 


RADJO-KĄCIK. 


Środa, 27-go lutego. 
Warszawa. — Oodz: 


13.00 Komunikaty: rolniczy i meteo- 


rologiczny, oraz Капит! ја z Krakowa- notowań 
giełdy zbożowej krakowskiej; 14.50 Komunikaty: 
meteorologiczny, gospodarczy, nad program; 15.33 
Komunikat harcerski; 15.50 Koncert z płyt gramo- 
fonowych; 17:00 Transmisja z sall Rady. Miejskie) 
uroczystości 
przemysłu krajowego. Odczyt p. t. „Polska myśl 
ekonomiczna I patriotyzm gospodarczy wygłosi 
dr Jan Bobrzyński; 17,55 Koncert popołudniowy; 
18.50 Rozmaltości; 19,10: Odczyt z dzialu „Krajo- 
znawstwo” p. te „Nad dolną Wisłą* wygłosi prot 
Aleksander Janowski; 19.35 „Skrzynka pocztowa 
rolnicza" wygłosi Inż. Wacław Tarkowski; 19.56 
Sygnał czasu; 20.10 Koncert wieczorny. W przer- 
wie komunikat teatrów miejskich; 21.35 Audycja 
p. t „Chrzest Litwy“ pióra biskupa Władysława 
Bandurskiego (Transmisja z Wilna); 22.00 Komu- 
nikat iotniezosmeteoroloziczny;. 20.20 Komunikaty: 
sportowy, policyjny 1 had program; 22.30 Trans- 
misla muzyki tanecznej z restauracji „Oaza“. 


otwarcia wystawy propagandowej 


о: 


DYŻURY АРТЕК. 


(р) = 


— 


„Polski | 


„Wartość | 


NOTOWANIA ZŁOTEGO |$Ка. Styczeń 1039, lutv 1045, 
ZAGRANICĄ. |marzec 1046. kwiecień 1050, 
Londvn 4328, Zurych 5830, |mai 1057, czerwiec 1056, lipiec 
Berlin 4740, wvpłata na War- | 1059, sierpicń 1054. wrzesień— 
5771 |1048. październik 1046, listopad 

еб |grudzień 1040, loco 1030. 
| Egipska. Marzec 1767, maj 
|1816, lipiec 1845, listopad 1873, 
[loco 1830. 


2 
szawę 4715 — 35. Gdańsk 577 
= 6 


86. уур!. па Warszawę | 
- 83, Wiedeń 7958.5 56,5. 
GIEŁDY ZAGRANICZNE. 
Londyn. Zamkn. Nowy Jork | 
155,20. Holandia 12.11 5'8, Fran 


Ї Ż А, 
124,20, Belgia 34.93, Wto- GIEŁDA ZBOŻOW 


Niemcy 20.45 1/4.| , Warszawa, 27. 2. Tranzak- 
Praga |е na Giełdzie Zbożowo=1owa 


э 


— X a 


cia 
chy 92.68, 


13. 
Paryż. Zamkn. 
12.42 Nowy Jork 


Szwajcaria 491,25. 


wa 28, 


|35.50, pszenica 46.50 — 47, jęcz 
|mień browarowy 34.75 — 35.50 
|— na kaszę 32.50—33.50, owies 
Nowy Jork. Zamkn. Londyn jednolity 33.75 — 34.75, groch 
5 0/32 Paryż 300 5/8. Berlin Victorja 68 == 50, еч polny 42 — 
Wiedeń 14.06. Praga — |30. rzepak 87 —89, koniczyna 
makao КОБ, |czerwona 140 — 170, — biala 
wn wyć |240 — 290, seradela 58 — б, 
EIT |lubin-niebieski 23 — 25, mąka 
| , BAWEŁNA. |pszenna. 65 proc. 68 — 72. — 
| Nowy Jork. 20. 2, Ameryk. |żytnia 70 proc. 49 — 50. otrehy 
| Loco 20.60. Zamkn. Marzec — |żytnie 24 — 24.50, — pszeńne 
|2037 — 8, kwiecień 2036. mał |Grednie 26.50 — 27,50, — grube 
2036 = ТА czerwiec 2021, lipiec 123.50 — 29.50. kuchy Inłane 43 
2006, sierpień 1997, wrzesień |— 49, — ггеракоҳуе 39 — 40. 
11901, październik 1985. listopad |Obroty średnie. Usposobienie 
| 1985. spokojne. 
Liverpool, 26. 2, Amerykań- | 


Waluty, dewizy i złoto. 


NIEJEDNOLITA TENDENCJA |6 proc. obligacje m. Warszawy 
DLA DEWIZ. z 1926 r. 


Zapotrzebowanie na dewizy AKCJE NIEJEDNOLICIE. 
na zebraniu giełdy walutowej s oz AO Л | 
s © ЯТ етае. 
było niezbyt wielkie, tak że nje |; Sytuacja ai Жен акы 
|Кїбте dewizy, zakupywane w ро» oli ardzo, 1ес2 51816 
drobnych tylko ilościach, а mia [Zmienia zw: ко 


nowicie na Holandię, Kopenha- | |, уч Ё? 
vé | Sztokholm, pozostały bez | pomimo wielkich ilości. zaołia- 
УУ ) «4% s - АРА 


Hofalnvch notah ә owanego materjału, popyt na 
oficialnych notowań. Duże орго [79487 ] 
pe miała Tedy è dewiza na Lón |dzisiejszem. zebraniu bynaj- 
|dyn, jednak mimo, mocniejszej |ime Se е апчето. брае 
Грос koniec „zebrania tendencji. Euki ү туру. анор P 
|obniżyła ostatecznie swój. kurs |300% 1 ty YI d 
lo 3/4 ят; na 1 funcie, Słabsza by wielkiemi trudnościami udawa- 
Ra dewiza na Belgię o 8 gr іо się niektórym nabywcom ob 
lutrżymały się natomiast kursy |!2У© Cenę oddawanych akcyj. 
| fips i е Niezależnie od tego szereg pa- 
|dewiz na N. Jork. Szwajcarię de ez ZA olkie dd АМ 
Pragę. Po zwyżkowych: kur- (РОЗУ, cieszących 879 Н 
sach zawierano tranzakcje de- |52600 czasu wielkienr zalntere- 
wizami na Paryż o 1 gr. і па jSOWamem osiągnął dalsze 
Wiedeń o 4 gr. Na dolary go- Jewyżki kursowe. Przewodził 
tówkowe od dłuższego czasu |У grupie bankowej zk Pole 
niema najmniejszego nawet za- [chętnie zakupywany Bank Pol- 


potrzebowania ski, za który płacono znów О 


|50 gr. wyżej Utrzymał się 
PAPIERY PROCENTOWE 


Bank Małopolski I Zw. Sp. Za- 
PRZEWAŻNIE SŁABSZE lrobkowych. Akcje chemiczne 
Mimo dosyć. ożywionych 


Spiessa notowano bez zmiany. 
IZ akcyj elektrycznych zniżko- 
obrotów panowała w dziale pa |wała Siła 1 Światło o 1 zł. W 
pierów procentowych tenden- |gfupie akcyj cukrowych dalszą 
cia naogół słabsza. Z papierów 
państwowych obniżyła się tyl- 


zwyżkę 50 gr. osiągnął Cukier. 

Akcjami cementowemi Firleya 
ko Dolarówka o 1 zł. 50 gr., u- |оргасапо po kursie poprzednim 
trzymała się natomiast 4 ргос. |2 akcyj kopalnianych, więk- 
Poż. Inwestycyjna oraz wszyst |szym, niż dotychczas popytem 
kie pozostałe pożyczki 1 listy [cieszył się Węgiel, poprawił 
zastawne banków  państwo- |też swój kurso 1 zł. 50 gr. Ob- 
wych. Z prywatnych papierów |ulżyły się akcje naftowe Nobla 
procentowych tylko 4 i półlo 50 gr. W grupie akcyj metalo 
proć. 1. z. ziemskie zdołały ро- |wych utrzymał się tylko Rudz- 
jprawić swój kurs o 15 gr. a S|kl, zniżkował natomiast Mo- 
|proc. m. Częstochowy i 5 proc, |drzejów о 50 gr. i obie serje 
m. Piotrkowa notowane były [Ostrowca o 75 gr. Ulokowano 
bez zmiany. Reszta poniosła |też olbrzymie partie Staracho- 
mniejsze lub większe straty I|wic, znajdując, mimo tak wiel- 
tak zniżkowały 5 proc. i Ślkiej podaży, chętnych nabyw- 
|proc. |. z. m. Warszawy o 25|ców po cenie niższej оѕіаќес2- 
wr. 1 8 proc. m. Piotrkowa oraz [hie tylko о 1 21. W pozostałych 
10 proc. m, Siedlec о 50 gr |działach nie zawierano Зад 
Słabsze były również o 50 gr.lnych tranzakcyj. 


„Generał” 
na ekranie „Odeonu . 


nawet nie uśmiecha — pozosta 
wia to publiczności. 


Setki 
doskonałych konceptów, 


U wk Salach, rozsypanych w filmie, stawiają 


: „ai i |go w rzędzie widowisk, pobu- 
pietrzących się jeden za drugim dzających do śmiechu. (e) 
na całej przestrzeni filmu. | 


Patrząc na Keaton'a та się | ЙИН 


|czasem wrażenie, że do stworze | 


nia јеќо „genre'u”* natchnęło to Dr. med. Н. LOUB;CZ 


określenie dowcipu wvsokiej kla 5 
sy — kiedy opowiadający za- powrócił 


Londyn — 
= 25.60, — 


| 220,5, 


т^ 


— JA, mah > 


Doskonały, subtelny artysta, 
jedyny rywal Charlie Chaplina 
w dziedzinie smutnego humoru 
— Buster Keaton jest niewyczer 


pany 


U 


Dziś dyżurują apteki: M. Lipca (Piotr. | chowuie kompletną powaśe, na-| ollca Cetlelniana 43 tel. 4132 
|kowska 193), M. Mallera (Piotrkowska 46) tomiast audytorium się śmieje. 
W. Groszkowskiego (Konslantynowska 15) 
|Perelmana (Cegielniana 64), H. Niewiarow |zmiennie nieruchomą, poważną 
skiej (Aleksandrowska 37), Z, Jankielewi- |maską wywoluje ten sam efekt 


5 |czą (Stary Rynek 9 


Sneclallsta chorób skórnych wene- 
rvcznych | maczontelowych, Naświe 
tanie lampa kwarcowa. 


Dla раб od 3—5 oddziel. poczekalnia 
її GA ECA Przyjmuję od той 8—10 1 od 5—8 
Nigdy niętylko się nie śmieje alel -— —. od 8 = 90 


Buster Keaton ze swą nie- 


p" 


Str. 6 


ak © 


Ш ШШ w roli... prawdziwego mationka! | 


Kłopoty małżeńskie wielkiego artysty filmowego. 


Żona Janningsa o swoim mężu. 


„Wielki: Jannings*, — super 
latyw ten nie jest wcale prze” 
sadnym, jeżeli się zważy, że ta 
lent znakomitego odtwórcy ty 
lu ról pierwszorzędnycih 
był uznanie we wszystkich 


zdo= 


częściach Świata. Dziś już na- | 


zwisko Janningsa stanowi 

6 wartości obrazu - 
afisz z jego podobizna ściąga 
do teatrów tłumy widzów, żąd 
nych wysoce artystycznych 
wrażeń. 

Nic też dziwnego. że Ame- 
ryka wyczuwając w nim arty- 
stę o potężnej indvwidualności. 
starałą się bez względu na wy 
soka cenę, jakiej Jannings za- 


jakiemi operują inni koledzy 
mojego. męża. Jest on. o ile mu 
czas na to pozwoli. zawołanym 
ogrodnikiem. nie zaniedbuje jed 
nak przez to swoich naiważniej 
szych zajęć, to znaczy оту. 
W czasie nagrywania filmu 
zchodzę się z moim mężem. 
iście tylko czasowo. 
Nie chcę im przeszkadzać w ko 
łosalnej pracy. Bo mój Emil 
iest zupełnie inny, niż wszyscy 
aktorzy. Podczas. gdy inni bez 
pośrednio po ukończeniu zajęć 
wracaja 


|życia, Emil wychodzi zazwy- 


żądał, zabrać go Europie. Wła- | 


ściciele tamtejszego: przemysłu 
filmowego czuli. że front ten o- 
płacj im się sowicie. że samo 


nazwisko Јаппіпеѕа będzie o-| 


wym Sezamem, otwierającym 
wrota do bajońskich zysków, i 
że każde kino wyświetlające je 
go film ma zapewnione powo- 
dzenie kasowe na długi szereg 
tygodni. A wreszcie, ostatnia i 
najważniejsza korzyść to 
przykład wielkiej. skończonej 
gry. dla całego szeregu mło- 
ivch aktorów. stawiających 
pierwsze kroki przed aparatem 
to wzór żywy, wielki talent z 
Bożej łaski, nie nabyty rutyną. 
nie szukajacy tanich . efektów, 
to „człowiek. 

Pani Janninzsowa. do któ- 
rej zwróch się jeden z dzienni 
Kkarzv amerykańskich z proś- 
һа, ażeby opowiedziała coś o 
swolm zenjialrym malżonku. 0- 
świadczyła: 

— Mam opowiedzieć coś o 
moim mężu, O Emilu Jatining: 
sle, jako małżonku. Naprawdę 
żądacie ойе mnie zbyt wiele, 
bo przecież trudno iest odpo- 
wiedzieć kobiecie na pytanie. 
jakim jest jej maż. Zresztą po- 
mimo najszczerszvch chęci nie 
wiem od czego zacząć i jakie 
szczerółv z jego żvcia będą 

najbardziej interesujące. 

Żyjemy jak Bóg przykazał, 
w największej zgodzie. miłości 
1 przyłaźni, co jest mniej intere 
sujace, zdyż przekonałam się, 
że publiczność całero Świata 
dużo chętniej mówi o małżeń- 
stwach nieszczęśliwych, któ 
rych pożycie jost niewdzięczitą 
sensacją. 

Mój maż kocha zwierzęta, 
ale również chętnie zafmuje się 
autem. Zresztą, naprawdę trud 
no mi jest wymienić iakleś sp2 
cvficzne upodobania mojego 
męża, gdyż prawie wszystko 
co on lubi interesuie każdego 


innego śmiertelnika. Wiem tv! | 


ko. że nie stara sie on nikomu 
wchodzić w droge, nikoga nie 
zaczepia i nie krytykuje. W cią 
mu kilkuletniego pożycia z mo- 
im mężem nie zdołałam zauwa- 
żyć ani jednego z tych oklepa 
nvch reklamowych wybryków 


Zdaje się nie ulegać wątpli- 
wości, że pomimo nieudane do- 
|tąd próby system rakietowy dla 
środków  lvpkomocji  urzeczy- 
wistni się | z czasem będzie 
mógł być zastosowany, Słyszy- 
|my o coraz nowych  usiłowa- 
|niąch, nadających poruszającym 
się po ziemi pojazdom піеѕіу- 
chaną szybkość, 
Przypuszczać stąd można, że 
dalszych eksperymentach, 
dokładnem : udoskonaleniu 
systemu, zastosuje się go także 
w aparatach lotniczych, prze- 
znaczonych do zbadanią gór- 
nych stref powietrza i że poru- 
szać się w nich będzie można 
| bezpieczniej і spokojniej nawet, 
|niż na dotychczasowych samo- 
lotach, 

Ludzie odważni, którzy w 
śmiałych pragnieniach marzą o 
opuszczeniu ziemi і otaczającej 
ią powłoki atmosferycznej na 
wozie rakietowym, dążą do zbu 
dowania maszyny, która zanio- 
słaby ich 
| bodaj na księżyc 
|lub inne ciała niebieskie. 

Protesty przeciwko podob- 
пут dążenłóom "mogą"być tylko 
| nyon 


PORADNIA 
WENEROLOGICZNA 


Lekarzy-spocialistów 
ZAWADZKA 1 


erynna od 8 rano do 0 wieczór 
od 11—12 1 2—3 przylmate kobieta 
lekarz 
w oledziele! święta od 9—2 рр. 
Leczenie chorób 


WENERYCZNYCH, MOCZO» 
PŁCIOWYCH i SKÓRNYCH 


Badanie krwi 1 wydzielis ua 
syfilis « tryper 
Ronstułacje 1 ШШШ  arologiem. 
Gabinet światło-leczniexy. 
Kosmetyka lekarska 
Oddzielna poczekalnia dla kobiet 


PORADA 3 zł. 


| ро 


ро 


иии 


Założyciel i wydawca: Jan Stypułkowski, 
Redaktor naczelny: Franciszek Probst; 


znów do normalnego | 


| 
[czai z atelier w takim stanie. | 
| w jakim znajdował się przed a- | 
рагаќет. W czasie zdięć do 
| .Niepotrzebnego człowieka“, 
„Ostatniego Rozkazu“ a ostat 
|nio do „Patrioty“. po powrocie 
do domu nie pozwalał do siebie | 
Imówić pod groźbą największe- | 
go skandalu. 
| Dlatego wvieżdżam zawsze | 
|ilekroć ma on do opracowania | 
|iakąś tragiczną role. na kilka | 
|dni do znajomych. a kiędy wra 
|cam. zastaję go już uśmiechnię | 
tego z wyciązniętemi ku mnie | 
‘ramionami t. ! 


Podróże 


|chwilowe, tymczasowe. Wie- 
|my już z licznych doświadczeń, 
|że to, co wczoraj wydawało się | 
niemożliwe i niedosiężone, dziś 
stało się rzeczywistością, a po- 
stępy techniki za lat kilka, a 
choćby nawet dziesiątki lat 
ziścić mogą także to, co dziś ma 
pozory wybujałych fantastycz- 
nych dążeń, 

Jakkolwiek się stanie, - dziś 
przypuszczać musimy jeszcze, 
że możliwość podobnych podró- 
ży po wszechświecie rozbić się 
musi o naturalną konieczność 
przebywania na ziemi wszystkie 
go i wszelkiej istoty, związanej 
z ziemią, 

Odrzućmy jednakże na chwi- 
[е wszystkie wątpliwości ! prze 
nieśmy się myślowo za wozem 
rakietowym w wszechświat nie- 
znany. 

Nie ulega wątpliwości, że od- 
ważnego podróżnika po wszech 
świecie czekać będą 

liczne niebezpieczeństwa, 
Jednakże z chwilą gdy zostaną 
poznane, znajdą się zapewne 
drogi i sposoby dla ich zwalcze- 
nia. 

© jednem Żroźnem niebezpie- 
czeństwie już dziś mamy "pbję- 
cie, Rozumiemy przez to tajem 
nicze „promieniowanie ze 
wszechświata”, odkryte kilka 
lat temu przez niemieckiego ba- 
dacza Kolhoerstera i zbadane 
bliżej przez Amerykanina Milli- 
kana, 
|OD к=з 


Wieczorne rozrywki Łodzi. 

Teatr Miejski. — Pygnaljon. 

Kameralny: — Murzyn warszawski. 

Teatr Popularny: — Romeo | Јаја 

Apollo: — Cyrk. 

Focz seansów: о godz. 4, 6, 8 1 10 

Bajka: — Przygody' brygadjera Qe- 
rarda. 

Casino: — Adjutant cara. 

Czary: — Pancerny dyliżans. 

Focz seansów: o godz. 4. б, 8 1 10 

Corso: — Tajemnicza Banda. 


lPlerwszy seans 4-ta, ostatni 9.30 


Capitol: — Tajemnica cytadeli w Dę- 
blinie. 

Grand Kino: — Ygzotyczna Косћап- 
ka, 

Luna: — Miasto Cudów, 

Ludowy; — Wyrok: bez sądu. 

Рост. seansów o godz. 5 1 pół po poł 

Mlejska Galerja Sztuki: — Wystawa 
zbiorowych prac. 

Ośwlatowy: — Pan Tadeusz, 

Pocz seansów: o godz. 4 6. 8 I 10 | 

Mimoza; — Gehenna  zdradzonego 
męża, y 

Odeon: — Generat, 

Pacz seansów: o godz; 4. б. 8 1 10 

Palace: — Ofiara kabaretu Hong- | 
Kong. 

Resursa: — Zakazana kobieta, 

Splendid: — Kozacy. 

Pocz seansów: 4.30 6.30. 8.15, 10.00 

Spółdzielnia: — Mary Lu. 

Pocz seansów: 4.30. 6.30. 8.15. 10.00 

Wodewil: — Ludzie podziemi. 
Początek sansów o zndzinie 4-е]. 

Zachęta: — Spowiedź uczciwej ko- 
biety. 


—X— 


WINSZUJEMY: 

„Jutro: Leandrowi i Romano- 
wi. 
Wschód słońca 627. 
Zachód — 17.09. 
Długość dnia 11,48. 
Przybyło dnia 2,48. 
Tydzień 9, 


6... 


udbito na własnej 


| Roentgena, 


H O” 


mn 0 


Społkanie na brzegu 10210 2 


Eleganccy włamywacze sprzedali łup okradziólga, 


4 
© 


— к. 


1 ław 
8-. 
lub 

wydz 


Słowo honoru jubilera. 


Jeden z największych jubile|spotkać i załatwić naszą tran- |rji. zgodził się Ий 


rów w Hamburgu 
padł ostatnio ofiarą 


| 
śmiałego włamania. 


Następnego dnia po kradzie |dziny później 
ży umieścił on we wszystkich |fon i М. Wempe 


gazetach następujące ogłosze 
nie: | 

Winszuję panom włamywa* | 
czom wspaniałego sukcesu. | 
Proponuję kupno skradzionej | 
biżuterii i zgadzam się 
cić cenę wyższą niż Kktokol- | 
wiek inny Proszę panów o za- | 
wiadomienie mnie w jakiem ne 
utralnem miejscu możemy się 


fantazji. 


Gdy przed trzydziestu laty 
odkryto promienie Roentgena i 
ich cudowne działanie, powsta- 
ło ogólne podniecenie, a starsi z 
pomiędzy nas przypominają ѕо- 
bie zapewne jeszcze, jak ludzie 
powołani і niepowołani рома: 
lali sobie na różne w tym zakre- 
sie eksperymenty. Okazało się | 
jednakże, że promienie Roent- 
gena w rękach ludzi niefacho-! 
wych mogą być 

bardzo niebezpieczne, 

a komu z nas zdarzyło się wi- 
dzłeć straszne poparzenia, wy- 
wołane nieumiejętnem obcho- 
dzeniem się z niemi, ten zapom- 
nieć nie może o wstrząsającym 
tym widoku i niepomny na licz- 
ne dobrodziejstwa, z jakich ko- 
rzystamy dzięki promieniom 
zawsze ostrzegać 
przed niemi będzie, 

Zostało stwierdzońe o pro- 
mieniach wszechświata, że nie 
powstają ani ze źródeł ziem- 
skich ani słonecznych, ale 

z mlecznej drogi 
isila ich oraz działanie zależy 
od wzniesienią się mlecznej dro 
gi ponad horyzontem. 

Kohlhoerster zbadał działanie 
wzmiankowanych рготіе ta) 
stokach wyżyn Jungirau i pou- 
cza nas, że jest silniejsze od 
działania wszystkich innych 
promieni, poznanych w ciągu 
ostatnich lat trzydziestu, 

Ziemia nasza — jak wiadomo 
— otoczona jest ochronną po- 
włoką atmosferyczną, która jest 
w. dalszych strefech bardzo 
ścisła i zabezpiecza nas od róż- 
nych niebezpieczeństw, grożą: 
cych nam ze wszechświata, п, p, 
także i od kamieni meteorycz- 
nych. | 

Częściowo -absorbuje wzgl. | 


Dr. med. | 


STUPEL 


Szkolna 12. T 
Choroby włosów skórne.) weneryczne 
| moczopłciowe. Naświetlania lampa 
kwarcową | prom. Roentgena (ekze- 
maty nowotwory złośliwe) 
Prryjmue od 6 do 9 элест. 


Еч 


M. Wempe |zakcję. 


|świata 


Policja nie będzie za 


wiadomiona. 

W dwadzieścia cztery go- 
zadzwonił tele- 
podszedł do 
telefonu: 

— Hallo to p. Wempe. Tu- 
taj 

dwaj włamywacze. 
Czekamy па-рапа o piątej w 


zapła- |lasku 5 minut od dworca przy |а 


chatce na brzegu jeziora. Wem 
pe wahał się z początku lecz 


|kiedy telefonujący dali mu do- | 
Ikładny opis skradzionej biżute- |!!! ze spot 


niweczy działanie drogi mlecz- 
nej tak, że nie odczuwamy tutaj 
jej złych wpływów 

W bezmiarze wolnego wszech 
jednakże, niezwalczona 
jej siła i działanie okazać się 
mogą grożne dla podróżników, 
którzy nieostrożnie zetknąć się 
z nią mogą. 


Ostrzega się więc śmiałych ! 


mężnych pionierów podróży po 


wszechświecie, aby nigdy nie 
wystawiali się na prostopadłe 
działanie promieni niebezpiecz- 
nej drogi mlecznej. 


a W ze 


Dr. med. 
Niewiażski 
przeprowadsił się па ul. Andrzeja 5 
Tel. 59-40. 

Choroby skórne, weneryczne 
i moczopłciowe, 


Naświetlanie lampą kwarcową. 
Przytmuje od 8-10 rano i od 5-9 wiecz 


W niedziele I święta od 9 do 12 w poł. ( 


Dla pań oddzielna peczekalnia, 


Ог. med. Różaner 


Specjalista chorób skórnych, wenery- 


cznych 1 moczopłclowych 
Leczenie sztucznem słońcem gór: 
sklem. 
ul. NARUTOWICZA 9, tel. 28-98 
Przyjmuje od 8—10 | od 5—8. 
Oddzielna poczekalnia dla pań. 


Franciszkańska 31-а 
_ róg Brzezińskiej 


ШШШ В 


Dziś premjera! 


ШШ ШЕ 


Dramat w 10 akt. według słynnej powieści ARTURA СОМ 


ROD LĄ ROCOl 


W roli awanturnika 


„BAJK 


później wyjechaNE 
szy z sobą potrig 
|niędzy. 
| Opowiadał 
mym, że роб 
ży nie czuł się ЖЫ 
|dobrzę 

Kiedy zbliżył 
dwóch аубїУї 
пбх рогагоз О 


gl 

З 20у. rę 
Гат = 
Ёл; 


nawet z рем 
kiem, | 
— Mamy ПОШ Г 
| Wempe. Јеѕте а 
kania. ё P 
|szował w ogiosi Nic 
isukcesu my РАМА, 28. 
| winszujemy ИБИ pa koj 
|Dobrze рап zrani | Pileńskie 
|miając policji, РШ ОК КЫ 
imi krzakami jesti 
towarzyszy Ж Чо шер 
wszystko. Ba Padają. 
‚| Przy świetle a ABK 
ci wręczyli p. 


a 


jstarannie za winie 


| Jubiler zauważy 
|kilku kamieni 
|przyznali się dO 
dzieży, obiecali 
zwrócić właścić 
Następnie odi 
Paserzy płacą И 
wartości. Р, WEŃ 
proc. ale 2100 
daleko więcej. Ą 
czas kiedy prze 
ich klient ma WH 
rek przy sobie #95 
warzystwo roze 
dało sobie po 
ręce. j 
Na drugi 29 
złożył wizytę Їй 
|ków policji krym 
|51 o wyjaśnienie 
mówił tłumacząć 
honoru obówiązi 
wypadku. 


LECZ! 


LEKARZY SPECJM 
GÓRNYM 3 

Piotrkowska 

przy przyst, tra 

Czynna od 10 rasoi 

niedziele | świgta UB 

ke Бресте 1% 

świetlne, lampa KW 

zacja, Rentczen. 57% 

(moczu, kalu, krwi 

lin i t. d.) Op% 
wizyty m8 
Porada 4 “= 

Porada делу" 


wenerolo 
dla chorób skórnych 


i niemocy płcio 


= 


` 


66 Francist 
róg Ж 
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Początek codziennie о 4-30, W soboty, niedzielę | świętś 
oraz w dni powszednie na pierwszy seans ceny mlejst * 


Doborowa orkiestra pod kier. słynnego kapelmistrza 7. 


Profesor: — Te figury mi się nie podobają... 
Uczeń: — O tak, figury charlestona są lepsze i ponętniejszć: 


maszynie rotacyjnej 


przy ul, Zawadzkiej Nr. 3, 


Za wydawnictwo odpowiada: Władysław 
Za redakcję odpowiada: Roman Furmańsś 
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